pa 
od godziny 1 do $ po południu 


WAMBUNKI FAMIOWABATYS 


PERUNUMYKRĄDA shoilt s odbiera 
niem numeròs w. adrotutsteacji 2 
2 zł. 10 gr. Odnoszanie do domów 40 gr 


bag Qd dnia Jqgtycznia 1833 r. prenumerats 

mmicjfnrmo a przesyłką poaztowę Wwy 

y don IW. ia WAY R, Kom 
"4 > (pry, capei tghry) 

| Prenywmiaryśa cagrąziczna Ń M. KZT 

9 u- Äriyuufy (lndestanę bep OPGW o. 


norarjum uważane "WĘ cò- Serpii 


Rękopisów zarówno użytych jak 4 oô 


zegi rznronych rednkoja nie zwraca. 


Łódź, środa 22 marca 1933 r 


CENY OGŁOSZEN. 
Praeć tekstem t, j. l-aza strona 40 gr. 
a w. uw l łam str. 6 łam, w tekście 
© gr. uskrologi 2% gr. swycz Ib gr. 
strona 10 tamów, drobna 12 gr. za wy» 
raz, dle poszukujących pracy 10 gr. 
er. dia 


zgajmniejsze ogloszenie 1.20 
bazrobot 1 uł. Ogłoszenia dwukolorowe 
e 60 proa drożej: ogłoszenia ragranicz- 


ne 1 trófkolorowe © 100 proc drożej, 

Za termin druku I treść oxgioszoń 

administracja mie odpowiada, P, KK O 
wr fama 


vzglę 
EM Rok IX. Nr. 81 
znegi h: 
elnie Beztroskie dni w Wilnie. 
zatem M | k Pil d ki P © B t i G b e 
"a | Marszałek Fiisudski gosciem siostry 1 braci. 
J: ) - a sg. 
* się dl Podróże autem do Pikiliszek. 
zy Wilno, 22.3, (od wł. kor.) Dzień oneg w towarzystwie wojewody dzinnej. Marszałek Piłsudski jest w do- 
| dajszy spędził marszałek Piłsudski na Jaszczołta b: ym humorze i interesuje się żywo spra 
zyst konferencjach z generałami Dąb-Bierna-|i jego małżonki. Wieczorem udał się | wamii gospodarczemi i kulturalnemi Wi 
alge ckim. Przewłockim i innymi. Obiad spo| autem do braci Jana i Adama, u których | leńszczyzny. 
wów ży? marszałek spędził dłuższy czas na -pogawędce ro- Wczoraj rano marszałek udał się 
dziej autem do Pikiliszek celem zapoznania 
` sę ze 
Iipicy, u « 4 s 
r stanem prac gospodarskich 
wh | Pokłosie poczdamskich uroczystości. |» is ay saeva sie choe na 
t - ° A chwilę od trudów i kłopotów czekają- 
pracy 1 zabity i 250 rannych podczas otwarcia Reichstagu. | sych go przy biurku urzędowem. Mar- 
ików Berlin, 22.3. (Tel. wł.) Według da- MANIFESTACJE ANTYNIE- szaiek Pilsudski chce osobiście wydać 
eckie | mych statystycznych obliczają, że uro- WIECKIE W SZWAJCARII. dyrektywy. celem przygotowania sobie 
pod- | czystościom poczdamskim przyglądało Bazvłea, 22.3. (Tel. wł.) W Zurychu miłego letniska. 
fran- się zgóry, około 250 tys. osób. Siłą rze | odbyia się olbrzymia manifestacja socia | Po powrocie z Pikiliszek marszałek Pił 
invch | czy šask był kolosalny liczba wypad| listycznó, dla zamyniiestowamia prote- sudski przyjął delegację szkół Rodziny 
1 Na | ków iest również... bie mniejsza. Wypad| stu przeciwko reżimowi reakcji hitłe- | Wojskowej. Dziatwa złożyła marszałko 
' zda | kite zdarzały się często, bo już od $a-| rowsriei w Niemczech. Przemawiali m. |wi własnej roboty album oraz pakiecik 
meso rana, gdyż policja wskutek tak|in. Vandervelde Bruksela. Lindstróm | listów pisanych przez dzieci do marszał 
nosił wieikiezo napływu ciekawych, nie mo-| — Sztokholm, Campton Londyn i R.|ka. Wieczór marszałek Piłsudski 
pra- gła subie dać rady i w wielu wypadkach | Grimm — Brno. spędził u swej siostry 
o to zawiodła W pociągach, idących ze Szwajcarii | p. Kadenacowei 
lepu- W wypadkach tych poniósł smierć je do Niemiec, rozrzucane są ulotki, | oraz u braci. 
od- den z urzędników policyjnych, którego] w których ostrzega się pasażerów | 
swe widzowi przed swobodnem wypowiadanie | 
b ka formalnie rozdeptali. swych przekonań politycznych w Niem; 
sm Rawuych zostało około 250 osób, wļ czech. Ulotki te są na terenie Niemiec 
omy | tem większa część kobiet i dzieci. korfiskowanę. | 
owa» Ścisk przedewszystkiem panował na Paryż, 22,3. (Tel. wł.) Na terytorjum| 
zne- dworcw. gdzie do późnych godzin wie-l Zagłębia Saary, schroniło się od czasów | 
kilka czornywh nie można było opanowąć sy-| wyborów w Niemczech przeszło 4000 
busa tuacji uchodźców politycznych z Niemiec 
nego | 
| Rewelacje angielskiego dziennika. LAG) amo. Żó:marejc Dk 06 uamęgol kil: 
w, . . ę G e ł fi e t rana na terenie „związków zawodowych wre 
wy | Monister Goering nałogowym moriin'Slą. |żorsczkosz, prca przysotowawcza do tedne: 
acał Pobyt w szwedzkim szpitalu dla umysłowo chorych. | Smee aa 
Jego i Londyn, 22 marca, „Daily Herald“ pszalu, że wyrwał żelazny pręt z kraty | 
opublikowal niezwykle sensacyine dane |okiennej i pobił nim dotkliwie dozorcę. 
— 3 s > ; ; = s dicii = Sk i 
| 6 warjactwie Goeringa. opiero po kiiku tygodniach Goering się 
"yy adle dochodzeń przęprowadzo* aspokoił b 19 listopada opuścił szpital | 
nych w Sztokholmie, okazuje się. że dla: w anatów, alo w $ 1977 zostal a| az ashingion, Pat. 22. 3. Prezydent Roast 
Joering przybył w r. 1925 do Sztokliol- zpowrotem umieszczony na < tygodnie ARA ak. < AS . - 
i | waka iit w prywatnej lecznicy za sfałszowanie | Velt przyjął wczoraj na posłuchaniu vnba 
iu, uciekając z Niemiec przed odpo- Pry e 5 AMIE | 
wiedzialnóścią katna za rozmaite prze: | SSept; lexarskiej i zdobycie w teni sadora Patka. 
wiedzi Ir OsCIĄ karną za rózmajte prz osób wiekszeł róż morfiny Washingto PAT 22 3 Ą b ad x 
1an | stępstwa, dokonane w zwiążku ze Zor- pi Gda tk POCZUJ | gron, 1 ge 4, FAOW 
kom anizowanemi przez narodowych 50" 
aalistów mordami skrytobółcze!mi. 
wy Goering przybył do Sztokholmu jako | 
aci- nałogowy morfinista | 
żka- i byl w takim stanie, że na ulicy w] 
re | Sztokholme strzelał z rewolweru. Po 
kiku tygodniach został on umieszczony 
An- w prywatnej klinice, a ponieważ opie- 
on Ka mad chorymi, którzy dostawali āta» 
tju- ków szału. była w klinice prywatnej nie 
wystarczająca. Goeringa przetranspor” 
towamo do miejskiego Kraków, 22,4, W procesie Gorgonowej odby miejsca, tymczasem Gorgonowej na sali niema, 
FA r szpitala dla wariatów. pharaos dalsze przesłachiwanie świadków dowo kometa dak po ae s» FAJ 
iam Goering siedział w odosobnieniu Kwadruns po godzinie 9 zwróciło uwagę jstępnie o godzinie 0,37 posterunkowy sprowa.. 
od 1 września 1925 r. do -19 listopada |sprawozdawców prasowych to, że niema jeszcze dza Gorgonową na salę, 
na- tegoż roku. na sali Gorgonowej, gdy swykle bywała już o 
AT r. „= godzinie 9 Dało to powód do pogłoski że Gor 
W pierwszych dniach zamknięcia w gonowa jest chora, Odzywn się pierwszy dzwo 
nów zakladzie dostał on tak silnega ataku nek, znak dla sedziów przysięglych, by zajęli “4 
Olbrzymi 
« . 
Nowe filtry wodociągowe w Warszawie. 
j] 
A uć jp — i | Częstochowa, 22 marca. Około godz. 
ą | 4-ej we wsi Konin, śm. Rędziny, w za- 
alar +7 grodzie Tomasza Sojdy wybuchł pożar. 
W mgnieniu oka przeniósł się na sze- 
kie reg innych zabudowań gospodarskich, 
rę trawiąc doszczętnie 12 zagród. Akcja 
m ratunkowa była niezwykle utrudniona, 
ek] gdyż powstał silny wiatr który zrywał 
wal i unosił płonące snopy z dachów, 
ię” krytych słomą. 
Na miejsce pożaru przybyła zasla”- 
uż wana straż ogniowa z pobliskich Rę- 
dzin oraz z Częstochowy. Straże zaję- 
aln. te były tłumieniem rozszałałego żywio- 
eN łu do godziny 9-ej rano. 

Nie obyło się bez wypadków, bo- 
wiem w zgliszczach znaleziono zwęglo- 
ne zwłoki 98-letniego staruszka Piotra 

y Dubiaka i Świącikowej Małgorzaty, lat 
yi 60. która, ratując swój dobytek znalazła 
śmierć w płomieniach. 
z) Trzecią ofiarą jest śmiertelnie popa- 
rzona Knysiak Florentyna, lat 73, która 
usiłowała wynieść z płonącego domu 
| 
w. | Dolar f funt w Łodzi. 
raz sf t r zaa IEPA LG. 0 i Prywatnie dolar papierowy'w  żŻą* 
Wczoraj odbyło się poświęcenie i uru thomienie zakładów filtrów pośpiesz- | daniu 858, w płaceniu 8.86—87; dolar 


rych w Warszawie przy ul. Suchej w cbecności przedstawicieli władz rządo 

wych i miejskich. Uroczystość urucho mienia filtrów zaszczycił swą obecno” 

ścią Prezydent Mościcki. Nowy zakład filtrów pośpiesznych posiada wielkie 

„naczenie dla ludności miasta Warsza wy, która od dnia dzisiejszego będzie 

aopatrzona w wodę w dostatecznej wości, nawet w miesiącach największe” 

» jei spożycia. Nowe zakłady filtrowe są największemi tego rodzaju zakłada- 
mi w Europie, 


'ołaceniu 35.10, 


Mac Donald w Rzymie. 


Mussolini i premier Mac Donald przech 
skici kompanii honorowej, ustawione 
nu, którym angielscy mężowie Stanu 
ży ministi 


KTOC 


m 0 m m - m y 


Montem 


o dzą <w .Ostii br 


zed faszystow* 


wpobliżu miejsca lądowania hydropla* 
mzylecieli Zi Mussolinim 


| 


amui 
eni 


lotnictwa gen, Balbo. 


jutro rozstrzygający dzień. 
Przygotowania do strajku demonstracyjnego. 


Związki tramwajarzy wieczorem zadecydują o swem wystąpieniu. 


Ignacy Paderewski gościem prez. Roosevelta. 


Śniadanie u ambasadora Patka, 


Patek podejmował śniadaniem w lokalu| derewskiego odbedzie sie dziś po południu] 


aśnbasady, polskiej .Ięnacego Paderewite 
Jutro prezydent. Roosevelt.. wydaje 
obiad na cześć Paderewskiego. na którym 
obscny będżie amb. Patek Koncert Pa” 


ac. 


1 


trajkować hędą wszystkie wydziały, 


Postanowiono wyłączyć z generalnej akcji 


straskow Kasę Ch l. która będzie fun» 
kcjonować bez przerwy Poza tem związki 
wróciły się do związku zecerów © poparcie 
enerajnego strajku, Chodzi o to, aby pisma 
czwartkowe ukazały się w zmniejszońej obie- 
tości, 


Zarządy 
Sw: 
udałaby 
dzić w 
213 


związków zaznacząją że ó tle nie 
fe ztnerabiczo strajku przeprowa- 

ciągu jednego dnia — straik general- 
zostanie przedłuźony, 

jak się; dowiadujemy poza tbrvkk Ralyfsblia 
która <wozofaj „ruszyła w. niektór$ch miio 
szych fabrykach przybyło do pracy po kiku 
robotników.. w. stosunku do. których. komisie 
akowe zastosują odpowiednią presle U Por 


(Dokończenie na str. 2-c]) 


+ 


st 


— Co się. stało?  — pyta ją jeden z dzienni 
karzy, 

— Nie przyszli po mnie, — 
gonowa, 

Znowu dzwonek, Wchodzi ława przysicgłych, 


odpowiada Gor 


Komuniści w roli podpalaczy. 


pożar 12-stu zagród. 


w płomieniach zginęły 2 osoby. 


złoty w żądaniu 9.15, w płaceniu 9.12: 
fmt angielski w żądaniu 31.05 w pla 
ceniu 30.80: rubel złoty w żądaniu 4.80 
w płaceniu 4.75; marka w  'żadaniu 
2.12 i pół w płaceniu 2.12: za 100 fran- 
ków francuskich w żadaniu 35,15, w 


bieliznę i pościel. Pierwszej pomocy u- 
dzielił nieszczęśliwej ksiądz proboszcz 
tamtejszej paralji oraz żona właścicie- 
la majątku ziemskiego w Rędzinach po 
czem poparzoną staruszkę w stanie bez- 
nadziejnym przewieziono na kurację do 
szpitala: N, M. Panny w Częstochowie: 
W czasie pożaru i akcji ratowniczej 
rozgrywały się iście dantejskie sceny. 


Jak wykazało wstępne śledztwo, o0- 


cień powstał naskutek podpalenia ` sto* 
doły  Sojdy, którego prawdopodobnie 


dokonali komuniści. W ostatnich czasach 
wśród mieszkańców Konina istniało na” 
preżenie. ` 


NIECH SIĘ SPEŁNI MARZENIE 
WASZEGO ŻYCIA! 


ZI 


organizowaną przez Polski 


TOURING KLUB 


Cena za udział 1350 zł. wraz z 
formacyj udziela Polski Toyring 
od godz 10—12 w poł. : od $—$8 w so 


Kiub Dele 


gatura w 
boty od 2—5 po poł. w podwórzu. prawa of. parter 


Informaev' adziels również Wacous Lite/Cook ul. Piotrkowska 64 tel. 170.77 


KETE TRENT W DERNE SETH EREE TA KJ 1IJP JET ASPYR OTB 


„Jaka jestem szczęśliwa, że się tej Rity raz pozbędę...“ 


CZY LUSIA PODSŁUCHIWAŁA Pop DRZWIAMI 


Dalsze rewelacje w procesie Gorgonowej. 


u.wkrótce potem zjawia się na sali trybunał, 
Przewodniczący pyta się woźnego, kto ze 
świadków przybył na dzisiejszą rozprawę, Oka 


zuje się, że stawili się: Wiktor Arlett, Piotr 
Kisznkiewicz i Helęnu Płocka. 
Wezwano na salę śŚwiądka Arletta, Jest tę 


mężczyzna, lut około 45, 

(feznaje:głósem cjchym, 
wobec teg» 'zwriucają się' do niego obrońcy, bs 
mówił głośniej 


SCENY: DOMOWE, 

Arlett mówił o stosunkach w domu Zaremby 
Poznał Gorgonową w roku '1980,w kwietniu 
spotkał się potem z Zarembą i Gorgonową przy 
obserwowaniu z biura Zaremby uroczystości 
B-majowych, Sądził, że Gorgonowa, to żona Za 
remby, Pewnego razu był Świadkiem bardzo 
przykrej sceny między Gorgonową, a Lusią, w 
domu Zaremby, 

na tle komentowania listu od Zaremby 
z Warszawy, Lusia coś chciała. prostować, n! 
co Gorgonowa odezwała się w ostry sposób: „Ty 
musisz być zawsze mądrzejszą. ode mnie”, Li 
sia w tej chwili przeniosła sie do innego pokoji 
z uwagą, że jeżeli jest zbyteczna, to sie wynie 
sie 

Świadek ocenił, że właściwie Lusia ma rację 
Gdy Lusis się oddaliła Gorgonowa zalała świać 
ka istnym potokiem słów i wyjaśniła mu swoja 
rolę w domu Zaremby, Gorgonowa zakończyła 


(Dokończenie na str. 2-ej) 


a 


Jedźcie na Wielk-noc z pielgrzymką do 


y 


EMI SWIĘTEJ 


pod protektoratem i osobistem duchownem kierownictwem 


J. Eksc. Ks. Biskupa Dr. OKONIEWSKIEGO 


połączoną ze zwiedzeniem KONSTANTYNOPOLA, ATEN i EGIPTU 
iwizumi. © Zapisy przyjmuje i bliższych in- 


n św. Andrzeja 4, tel. 237-1) 


Przedziwna Sprawa Klary Deane 


| zh 


—E 


DZIŚ PREĄAJERA! 


Dzieje kobiety, która straciła wiarę, miłość, wolność, dziecko, szczęście, zamordowała swego męża w filmie 


Tragedja niedobranego małżeństwa 


odtwarza 


Fr A 


[CASINO | 


WYNNE GIBSON 


największa tragiczka ekranu, dając konćert gry aktorskiej, 
NADPROGRAM: Tygodnik dźwiękowy Paramotntu 1 aktualności krajowe. 
Początek seansów o godz 4+ej.po poł. 


Passe-partout, bilety ulgowe oraz wstępu nieważne do odwołania. 


Dalsze rewelacje w procesie Gorgonowej. Przygotowania do strajku demonstracyjnego. 


(Dokończenie ze str. (-el) 


wylew żalów ze zdaniem: „Jestem przekonana, 
łe Lasia 

wysłuchała pod drzwiami 
wszystkiego, co Panu powiedzialam“, 

— Zrobiło to na mnie krzykre wrażenie — mó 
wi świadek — tem przykrzejsze, że znałem Za 
rembę jako człowieka wysoce inteligentnego, 
który dużo pracuje nad sobą, dużo czyta, ma 
olbrzymią bibljotekę i całemi godzinami prze 
siaduja nad ka:ążkami, 

Arlett z końcem czerwca miał opuścić 
Lwów, gdyż skończył czynności w Kasie Cho 
rych W tym okresie pośredniczył między Za- 
rembą a spólnikiem w jakiejś sprawie Po *ym 
arbitrażu nawiązał bliższy kontakt z Gorgono: 
wą Í Zarembą, 


KOBIECIARZ, 


Wspólnfk Zaremby, zarzucał, 
jest 


że Zaremba 
lekkomyślny w stosunku do kobiet, 
a za największą lekkomyślność uważał zwiąra 
nie cię Zaremby z Gorgtonową W końcu lipca 
nastąpił w Brzuchowicach jakiś przewrót w sto 
sunkach domowych Dzieci przyjeżdżały do 
Lwowa | ciągle konferowały z ojcem 
Wtedy Zaremba powiedział że 
jest tragedją jego życia, 
że nie umiała dziwi do sieb'e przywiąrać Dzie 
ci wyjechały do Rymanowa | przysyłały lis'y do 
ojca Zaremba bardzo się rozczu!s5ł temi latam 
odczytywał je ze łuami w oczach i przytaczał 
wyjątki » listów w biurze (Arlett pracował u 
Zaremby po zakończenia czynnońci w Kash? Cho 
rych dò których był zaangażowany) 
Kedy dzieci wróciły nastał cieżki 
w życiu Zaremby z okazii katastrofy budo- 
włanej Uw'eziono diego i spAlnika  Luchta 
Tvmczasem orzyszedł do świndka Czemecki 
który powierzone miał przez biura pewne pra 
ce | powiedział ža miał straszna awuniure od 
Lusi zało że doorowadził do wdzenia 
(iorernówei z Zaremba w weczieńilu Na pro 
pozvcie tego) Czerreckiego, Arlett miał po- 
średnczyć miedzy (orzonową, a Zarembą I 
doprowadzić do zgndv 


OŚ NIEZGODY. 

Oę'a niezgody była Steinówna. 

Rozmawiał wówczas z (iorkonową w cu- 
kiermi | wtedy wytaczała ona cały szereg © 
skurżeń Po wei rozmowie poszedl świadek 
dn Zaremby. który powedział żę żale Gorgo 
nowej są komedia i że on ma cały szereg do 
wyodów -gi wstretnego Postępowania 

Zwróciłym wówęzuis uwage na 
ne zachowanie sie Lusi w stosunku do Czer- 
negkicgo oraz na iči mewłaściwe postępowa” 
me z tèmi Hsłami, Tak o pow <dzielem. mó. 
wi świadek Zaremba zamilkł polawily sle w 
iegu ogzach złe błyski, 
już nie chciał rozmawiać, Dochedziły nmie 
potem słuchy, że miał mi za złe. IŻ krytyko- 
wałem postepowania Lust. Przyznać trz ba 
że dzieci mobily jaknajsvmpatyczniejsze wra- 
żonie. Skoro wychowały sie w takiel atmo- 
sferze. a mimo to bvly tak dobre śwladczy 
to o jakimś zdrowym /nstynkcie. 

Kilka dni potem był świadek w 
u Zaremby Przyszło do rozmowy o Stelnów 
nie. Zaremba dał mi słowo honoru że nic 
go nie łaczy ze Stelnówną Nawiasem wtrącił 
Arlett. że na szusunki Zaremby do Steinówny. 
zwróci} uwagę spólntk I 

Stelnówna została usunięta z b'ura. 

Kiedy później rozmawiał z Gorgonowa, to 
żaliła sie przedewszystkilem na Lusje | wyraz - 
ła się, że ta smarkała iest wyroczną w do- 
mu“ Żalita się również na Bieleckiego Na 
mnie to wszystko ne robiło wrażenia czu. 
łem lednak że się to żle skończy że skoń- 
czy się skandalem Świadek opowłada nas 
stępnie że po morderstwie, dv byl Zaremba 
aresztowany poszedł do sędziego Kulczyckiezo 
interweniować w iezo sprawie 

Sęedzła Kulczycki powedzła] wówczas: „Nie 
stety Zaremba broni Qorzgonowa”, 

Przewodniczacy pytaniami skierowanemi da 
świadka rozszerza różne szczegóły do lego 
zeznań + 

Przewodniczący: — Pan wważał te dzieci 
za bardzo dubre. Czy uważał pan Stasfa za 
prawdamównego, 

Świadek: Tak, 

Obrońca Ettinger: Pan powfedział , że Za- 
remba to człowiek wysokiej kultury Czy uwa. 
ża pan uderzenie w twarz kobiety. za objaw 
kultury ? 

„Świadek: Nie. O tem dowiedzialem się do- 
plero późn ej. na tle późniciszych zajść. Ja mó- 
wię kolelno 0 swoich odczuciich w stosunku 
do Zaremby. a nie o adosoblonym fakcie, 

Obrońca Woźniakowski: Może mi pan po- 
wie jaką rolę. odzrywał w tei sprawie Bi-- 
lecki? Bo z relacji Czerneckiego wynikało że 
on tam wtracał Się niepotrzebnie do nieswo- 
ich rzęczy, 

Świadek: Byt to pomocnik magazyniera f po 
„ bierał pensie, 

Obrorcu Wozniakowski: To stoi w Ssprze- 
czmóści z wczorajszemi zeznaniami Bieleckie- 
w bo on twierdził że robił to za kolacyę. 

Wśród trybunalo widać lokki sprzeciw jak 
by d'a zaznaczenia że Bielecki tego nie mó” 


wit 

Obrońca Woźniakowski* Czy 
pickował sie dziećmi. 

Śwładsk Stvszałem o tem od Czernęckie- 
zo 

Obrońca Woźniakowski: Pan powiedział że 
Zaremiaą prowadził dom otwarty Kto tam by- 
wal? Czv p. Zaremba prowadził dom przez 
rece GGwyonowci i lak odnasiliście się do p 
fQiorronowejl 

Śwładrk wylicza szóreg nazwisk | powła* 


da: Do b. Ciorzonowej odnosiliśmy się po- 
ważnie. 


Gorgonowa 


okres 


<ir 


nietaktow = 


intoresie 


Bielecki o- 


Dom prowadziła ona. 
Otroñca Woźniakowski: Proszę o 
tskólowanie tego. ba to poraz pierwszy 
chodzi 
Obrońca Axer: Czy nie mówfła p. Gorgo' 
ara. że chce <obie stosunkł z Lusia popra. 
w 4 


zapro- 
wy- 


Świadek! Nie wiem. 

Obrońca Axer prosi o odczytanie aktu, do- 
tyczącego zeznań świadka © tem. że orgo- 
mowa prosila go o pośredniczene w ułożeniu 
się poprawnych stosunków z Lusią. Odczytano 
zeznania świadka- 


WADLIWE ŚLEDZTWO, 

Świadek słuchając tych zeznań, powiada: 
„W ślsdztwie redąem uchem słuchano. a dri 
giam wypuszczano” 

Po tej uwadze następuje dłuższa wymłana 
zdań między przewodniczącym. prokuratorem 
1 obrońcami. 

Wreszcie przewodniczący uętala do proto- 
kółu. sposób przesłuchamia śŚwiadka w śledze- 
wię 1 dyktuje: Przesluchanie świadka odby- 
walo się w ten sposob że świadck zeznawał 
a zapisywał to aplikant Sędzia Kuiczyck byl 
w pokoju ale pvtań me zadawał Świadek 
miał wrażenie. że me słyszał on tego co 
świadkowie zeznają a to dlatego. że ciagle 
przeszkadzano. Różne osoby wychodziły 1 
przychodziły Protokółu śwadkówi nie odczy 
taro 

Zaowu wymiana zdań między 
czącym. prokuratorom | obrońcami 
stji proceduralnel 

Po uzgodn eniu stanowiska świadka zwoł' 
wano | weżwuno na sale świadka Potru Kisza- 
kiewicza, budowniczego 

Jest to 5%letni meżczyzna W lego 
mieszkuł Zaremba w tym czasie. gdy sprowa» 
dzat do domu Gorzwnowa Dwoeci bvłv bar» 
dze grzoczne Lusta bardzo pilnowała  Stasa 
(idy przyszła Gwgomowa Zaremba przeniósł 
sie do wiekszego mieszkania W tym czasie 

me byin żadnych nienawiści 
£ dzećm, Gwngunowa obchodz ła sie dobrze 

Świadek opowiada że bywał czesto w do 
mu Zaremby we Lwowie. bywał I w Brzucha 
wiecach wdy dzieci podrosły słyszał czesto 
sprzeczki (Gorzomowej z Lusia 

Szczegółrcwa twiadok  opowłada 
od czacy wyfazdu dzeci do Lwowa w raku 
193] Bvło ʻo wlasnie w czasie kdy Zaremba 
na dobr: poróżmi się z (ińórernowa Kiszakie 
wicz znalazł de wtedy w Brzuchowicach f 
(wrzonowa onowiedziała mu że Zaremba z 
nia mis mieszka 

bo córka łego narobila płotek. 

Żalła się że Lusia wvkradła lakieś listy 
folcu pl pokazywała Wtedy dzied wródłv 
z Rvmanowa. 

W tym czasie Zaremba przeniósł się z př 
koiu na córze do gabinetu na dół Stal obok 
pokojn dziec a do świedka oświadczył. Mu 
sitam swojeza nmizvorzyrmciela zostawić na gó- 


i 

Zaremba poszukiwał mlesgkania Gdy do- 
wiedzial s's że u świadka jest m'eszkame wol 
ne- dnsylv zardz do. porozumienia. Mieszka- 
nie to miało hyć dla Lusi Stata 1 Zaremby 
(iorconewa tan ne miała mieszkać 

Na święja bvł świadck w Brzuchowicach u 
Zaremby f był przycty dobrze Zanważył led 
nak pewna minę w stosunkach miedzy Za- 
rembą a Gorgomwa co gó zdzwiło 

— Pomyślałem sobie mówi świadek — 
co to wszystko znaczy. co teraz będzie Lu- 
<ła przeprowadziła wę do mieszkania. u mnie, 
a ©» zrobią z Gorzgonową? 

GOPOWINUA tonem, kory 


przewodni 
w kwe. 


domu 


wypadki 


świadek 
wtińiecn na sali, 

— Luua inówiłia do mnie — opowiada Kiazakie- 
vcs — „Jaka ja jumiam GaCuęóliwa, ża tej pani kiliy 
już raz mię poźbędę..” 

To byty ostatnio Słowa, 
1tóra słyszałem od Lusi. 
PJ MOŻDZZSTWIL, 

Zowiałem potam weśwany do kretchowic, przez | 
telefon, po morderstwie. przyjechaiem do willi | 

zatrzymalem ię w Kuchni, Gorgonove miata te: | 
kę skaieczoną i świadek zapytał się, aina to pocho- 
cyi, 

Gorgohows odpowiedziała mu, te gdy wołańo 
ù wodę na ratunek Dusi, niosła szklankę 2 wodą 
é kuchni I w pokoju uderzyła się o stół, co Spowo- 
towulo skaleczenie, świadek zrozumiał to tak, iż 
rozbila się szklanka | Gorgonowa skaleczyła alọ na 
syklanóe, 

Przypomina następnie Kiszakięwicz, . ĉe Gorgo: 
towa przyszła w tajemnicy przed Żarembą i Lusią | 
pziądać nowowynajęte mieszkanie u miego. Było to 
pa świętach, a przed nawym rokiem. 

TARGI. 

Wtedy p. Gorgonowa — mówi świadek — zaczęła 
rwoja żuja wywodzić Bardzo mię skarżyła na Lumio, 
1a 03 buntuje. Salila się, iS chodzi bez centa, bo 
6' Spodarstwo prowadzi Lusia, 4a Zuremba jej piè- 
n'ędzy nie daje. Gorgonowa powiedziała: „Niech pan 
pewio Zarembie „niech da 10.000 dolarów, 

a ja ustąpię”. 
Fretem powiedziała: „A jak nie 10.000, to miech da 
1000 dolarów". Następnie powiedziała, że już długą 
¢ erpieć nie może, że... „będzie Pan widział, że coś 
tię wkrótca stanie”, Myślałem, Łe popełni samóbój- 
s wo, Wychodząc, przy drzwiach powiedziałn : 
Tanio Kiszakiewicz, miech pan załatwi tę sprawę 
6 te 10 tys, dolarów. bo jak nie, 

to go zastrzelę jak psa". 

świadek odpowiada dalej na pytania przewodniczą 
rago 1 obrońców 1 ustawicznie podkreśla, że zeznaje 
prawdę, że to i owo moża potwierdzić przysięgą. 

Przewodniczący: — Pan nia czuł do oskarżonej 
triu 

świądeki — Nie, żadnego. Tylko musy mówić 
rrawdę, bo cały Lwów wie, że ja tu mogę najwięcej 
r'wiedzieć, Juko pozostający w stosunkach s rodzi- 
re 

Przewodniczący: Niech się pan nle ambi, 
cjorułe na tvm punkcie. 

Sędzia przysięgły: Czy p. Gorgonowa była 
£waltownezo charakteru. 

Świadek: Co się tyczy” p. Gorgonowej tò 
i dziś chóć po takiem przejściu jednak nie 
odpowiada przyjemn 2.. a wtenczas tembardziej. 

Obrońca Wożniakowski: Śwfadek 

wie wszystko z gazet 

Świadek: Zaremba to człowiek słabej woli 
każdy robl z mim co chce. a Lusłą była. nade 
zwyczaj dobrem dziscktem. 


wywołuje 


Prokurator: Czy mówy pan w śledztwie o 
tem poranieniu się fFiorzonowej? 

Świadex: W Badzie mówilem. Na postem 
ku zaś przesłuchiwano piate przez dziesłate 
Spleszono się bå tam jeden przez drugiego cze 


kał, 

Prokorator: Czy mówił *pan 
ranienfu step. Gorgonowej na 
ladalni? 

Świadek: Mówiłem. nawet zgłosiłem sie do 
przysięgi, 

rokurator: Wywłązała się młedzy panem 
ap. Gorzowa dvskusła i wtedy Gorzonowa 
zażądała zaprzysiężenia pana 

Świadek: Tak ł ła przvsłezałem. 

Obrońca Ettinger: Jakie to na panu zrobiło 
wrażenie cdv panu powiedziała oskarżona o 
tych 10.000 dolarach a porem snuściła ns 5 000, 

Świadek: To n'è bvło mola klesreń 
Wrażenia to na mnie nte zrobiło. Ja sie tem 
me grvzłęm. 

Przewrdniczacy przeprowadza 
oskerżońel ze świadkiem 

Górtonówa wypiera śle 
wyrazów obelżywych pod adresem Losi 
nosiło się to do Beckerńwny 1 Stelnówny 

Kiszaziewicz odoowiadaże tile znał Becke- 
równy | Stenówny. 

Oskarżona zwraca się do świadka. z rapv- 
taniem Jak móet mieszać |edna I drea <ko 
ró tyle razy brzychodził do willi w Brzu- 
'howcach f dò blir Zaremby 

Kiszakiewicz tima yy- się że <łu?nca 
Brzuchowictch znał. ale nie wiedział lak się 
nazywa Nazwłsko Srelnównv merwszy raz 
słyszy | 


w sadzię "o 
szklance w 


konfrontacie 
jakoby używała 


Od 


w 


Gorgonowa tłumaczy Wk- opowedziała 
świadkowi o swoirm skaleczeniu sle. Mówiła 
mu że skaleczyła się. albo na szklance al- 
bo na szybie On to zrozumiał po swojemu 
Sprzeczka 7 Obryronowa 

Nastepule znowu kontrowersłia 
z ptzewodniezicvm. 

Giortonowa nie pozwala skończyć 
przewńdniczą emu 

Przewodniczacy zwraca 
zwołła mu mówić I pvta; 
Czv pani powiedziała. 
szklonka? 

(ioreonowa: Wie Powledziałem że szłam z 
kuchni przez fadalnie | 

Przewodniczacy: Wiec to nieprawda 60 mó 
wi twadek. 

Gorconowa zaczyna sie kłócić z Kiszskie- 
wiczem I rznca pod lego xdrecem: Dan zoz- 
naje fałerywie*” 

Świadek: Na to 

Przewodniezsow: 
pani bardze clerni? 

Goreorowa* Mówilhm ho nie WY 
trzymać A chęb lam sobię Aiae odebrać (Oor 
zórówa płacze) 

Świadka konfróntuie z 
tor, 

Gorgonowa w trakce tero rzuca 
adrrsem zarzut: P  Kiszakiewlcz ne stal 
an! na odpowiednim pozname towarzyskim a3 
nie hyt na tyle Intejcerwnym bym sę przed 
nim zwierzała”. 

Świodek ćmieię sie, ironicznie 

Prokurator œe przewodniczaceco: Proszę 
zwrócić oskarżonej uwage byne mkarża 
świadka 

Prokurator: Czy mel uważoła służnce Boc- 
kerówne 1 lezłerska za stòjacë na sdp wied- 
nim nomie. bv se przed niemi zwierzać? 

Giorronowa: Nie zw.erzałom się. tvlko żar. 
tem coat powiedz!'alnm 

Prokurator" Pim mówiła żę z wemi 10 000 
dolarów. to mle biło sera Czy do p Kisza- 
kiewcza też poni nie mówiła erh. 

Gorgonowa: Wtedy mówiłem iż na serjo 
Qorsonowa odpowiada ieszeze na kika pvtań 
wTeszcie rzuca z aniewem pod adresem śwlad- 

a: 

„ Skończyłam » nanem", | 

Świadek wychodzi widocznie 
tem co powiedziała oskorżana © lego 
gench 1a życiu towarzyskiem 

Jest on jakby wielce zdumiony zachowa- 
niem Qoreonówci Przekonany jest że zoz- 
nawał wędług naffepszef woli. szczera praw- 
dę w poczuciu obowiazku bo przeceż patrzy 
na niego cały lwów któremu nie może. zro- 
bić wstydu. 

Gdy świedek <kończvł. zarzadzóno przerwę, 

Dziennikarze otoczyli Kiszakiewicza kołem 
Był on ciekawy czy dobrze zeznawał Oczyw. 
ście przytakiwano mu ironicznie a jedna z pñ 
z publiczności składała mu gratulácie.  Gratu. 
lacje były pojęte serio. 

Po 50 minutowel przerwie przewodniczący 
poleci? wprowadzić następnego świadka Mè- 
lene Płocka. Śwładek podate iż czy lat 18. 
mioszka stale we Lwowie była koleżanką 
szkolria š. p. Lusi Płocka opowiada. że cho. 
dziła za 6. p Lusta do szkoły, najpierw do dru, 
tócj klasy. następnie kicdy Lusfa zdała do pa 
tej chodziły razem do piątej klasy Niebo- 
$zczka była bwrdzo dobra solidna f spokojna. 

Przew.: Czv opowadała coś pani o swo- 
ich stosunkach. domowych 

Św. Nie, nie opowiadała. tylko 

ło sama ślę pytałam, 
jax $.p. Lusia byta smutna Mówiła. że w do 
mu ma kłótnie ź „panią* i że ta odgrażała S'ę 
lei, że mus” ją zastrzelić 

Przew: Jak Lusa to mówiła. 
matka ? 

Św * Ona mówiła, że mie ma matki ja my- 
ślałam. że jest sierotą. Lusia mówiła że oba- 
wła się że 

Ja napi zastrzeli. albo otruje, 

Na pytanie prokuratora świadek zeznaje, 
że nigdy nie widziała Lusi w towarzystwie 
moeskiem. Stosunek między  Lusią i Stasiem 
był bardzo dobry Nieboszczka bardzo kocha- 
ła Stasia 

Prok.: Czy ojciec dawał Lust pewrie kwó. 
tv na utrzymanie? 

Św * Tak. bo prowadziła kuchnię. 

Prok: -A prócz tego. czy dawał. jej pewne 
kwoty ma bieżąca wydatki? 

Św.: Nie wiem. j 

Jeden z sędziów przysięgłych: Słyszymy 
juź od drugiego świadka że Lusia sie dobrze 


Gorgonowej 
pytania 


tej uwage by po: 


że pani szła ze 


e przyvsjęcnę 
Czy pani pow led? ał i ze 


magl- 


oskarżorą Dr r 


nod iben 


d rasy 


intel - 


że to iej 


1-ej) 
w wydział 


(marze 


(lookończerie ze str 
nańskiego przystąpili do pracy 
ruchu dalej wtól 
strajkują 

Ogólna sytwacia na mieście mie 
widąć w clkim przeobrażenior 

Wśród włókniarzy daje 
pewnego znużenia, Solidarr łeczeństwa, 
wyrażona akcją zbierania offar rzecz włók 
niarzy wlała w strajkujących 

dużo otuchy, 

Akcja zbierania funduszów na rzecz 
strajkujących włókniarzy — zuakomicie się 
wija. zataczając coraz > kręgi, 

Nietylko łodzianie spieszą z ponweś4 biednym 
głódnym dzieciom włókniarzy ale również inne 
miasta, do których zwróciły się zarządy Źwiąz 
ków, 


1 m p tadnat 
administracia iędnak 


uległa "lak 


"1a A 
nastrój 


serca 


rodzin 
ię roz 


to szet 


STRAJK W BIAŁYMSTOKU, 
Białystok, 223 Onhłem strajkuje 
1762 robotników z 26 fabryk 
Strajk coraz bardziej się rozszerza 


obecnie 


zwłusz 


cza, że związki nawołują do poparcia włóknia 
rzy łódzkich; 


PAPIERNIA PARBJANICKA STANEŁA. 

Pabianice. 22 marca, Wczorajsza manfo. 
stacja nad zrobatmni afiar zajść ściaznęła blisko 
8 tys ęcv osób Przybyli straikujacy włókniorza 
e Łodzi Rudy Pabianickiej Zelowa a takž 
jielelmtowa z licznemi wieńcami któremi do 
śłownie 

zasypano groby ofiar 
igitägi kómunstycznej Skonsvgnowane od- 
dzy policji odprowadziy pochód do bram 
cmentarnych zatrzymały się na ulicy, Pc 
przemów ieniach 1 ndźniewaniu pieśni 
tiam rozszed! stę spokolnie, 
* x + 


ra terenie m. Pabian 
zaostrzyła się o tyle fż w dniu wczorajszym 
«istrajikowała papiernia Stelnhsgena | Saengë- 
a oraz fabryka chemiczna Na  łutro prokla: 
mowany “fest lednodniowy strajk protestacyje 


Sytuńcja strafkowa 


Dymisjonawany sędzia Wątor 
otrzymał 57 proc. emerytury. 


Kraków, 22.3. (od wł. kor.) We wrze| piony 


niu ubiegłego roku zustal zwolniony ze 
służby dr Józef Wator. długoletni 
dzia dla Spraw politycznych w 
krakowskim. Ostatnio — prowadził 
ślódzrwo w sprawie Ciumkiewiczowej 

Po zakończeniu procesu rozeszła si 
pogloska iż został on rzekomo przeku 


Ke- 
Y 


sadzie | znania emerytury 
on | starania twierdząc, że nie dopuścił 


przez towarzystwo asekuracyjne. 
sędziemu Waltorowie odmówiono przy: 
Wszczął on jednak 
się 
radnego czyny karygodnego. 
izba Skarbowa uwzglednita mu ta poda 
le i przyznała 57 prac. emervtury. 


Zmiana slawek opodatkowania filmów 


od i-go kwiein a. 


„..Warszawa, 22 
wej utawy o uregulowaniu 
komunalnych masta zmieniaja 
kwietnia stawki opodnikowania filmów w 
nastepnircy «5 
ch molskich 3 proc 
u 

> 1 


fune Jus POW 


aed |! go 


th: Dla filmáw o temr 
(obraz ksztołcace) 


roc, (artyst+cznc) i 10 proc pozostałe 


3 Na podstawi+ nor | Filmy cudzoziemskie beda  analovicznie 


podntkownne w stosunku 10. 40 : 60 
wne. Od ceny biletów w okresie 4-ch mie 
«ery letnich (mai, czerwiec, lipiec ster 
pień) nebór podatków będzie zmniejsze* 
ny o 20 proc. 


Ofiara gorącego krochmalu. 
Fronira Pogotowia Ratunkowego. 


21 


Łódź 22 


dmiu wer 
bramic 


marca, W 
zvódóznie (0 wceczór w 
Kzyrowsk 59 w 
większą dorze dsa 
Ccstak bezrubotny zamieszkały w 
przy ulsv Łaczn3i 38 Lekarz miętsk 
mowia ratwikowego. po udz ol 
pomocy przewiózł dosperata do 
Poznańskich Ston San 
Poznańskich Stan desnerata 
s * e 


rniszym. 0 
przy uey 
celowi saw Mhic yve? Wert 
petowej 17 h M 
Lhojnach 
czo 
niu pęrwszej 
szpitala Im 
bie 


des rata be yna 


bezn 


lzie ny 


W mieszkaniu rodzeów przy ulicy Połudnao 
weil 20 oparzył sę goracym krechimalem $. 


WIERZE "PY MACAO JPY LTETWĘ | | TOI PON. TU ZY a 


Kawaleria japońska 
ubram Pekinu. 


Toko. 22 marca, (Tel, wh) -Półurzędowo 
donoszą, Że w ponicdziałvk wieczorem ukazała 
się w okolicach Pekinu mnońska k derlu 7a 
daniem tego zagónu iest przeciwdziałać od- 
wróotowi wojsk chiński h a zwłaszcza mię nj- 
zwolić Ch ńczykom 

na wysadzanie mostów 
PIEL W RENTEA ZETTRZY 


p 
neżyła a tymczasem Gorzonowa mówiła 
przeciwnie że żle 

Św + Luse dobrze się uczyła 

Przew: Czy powtarzała laką klasę? 

Św: Nie, 

br Woźniakowski: Ie lat właściwie pa- 
ni chodzła z nieboszczka do szkoły? 

Sw.. W drug'ei klasie hvłyśmv razem, a 
potemi Lusia zdawała | przeszła dð patei. 

Obr Woźniakowski: A co robiła przez 
trzv lata? s I 

Św: Nie więni może była w Szwaicarii 

Przew: Pani tylko wie p tem. co nebosz- 
ozka robiła tak panie chodziły razem. iak się 
uczyłu 

Om. Etlngar= Pam byla z nieboszczka ra- 
zem w drugi kłasie i w piatej klasie przy 
końcu. Jak długo? 

Sw- Trzy miesiące, 

Obr: Waźntakowski: Zeznała pani. że Lu. 
sia dostawała od olca wieksze kwoty ha ble- 
żace wydatki c0 pam przez to rozumie 

Św - Że dostawała na qgosnodarstwo, 

Obr. Woźnfakowski: A fak Lusia chadzita 
ubrana. iki miała płaszcz? Czy wpadający w 
okn łakn ubogi 

w.: Nie 

Przew: Czy chodziła 
wytwornie? 

Św + Porządnie, 

Przew : Proszę to zanotować 

Obr Woźniakowski: Czy chodziła ubrana. 
jak wszystkie panie chodziłyścic? czy skarży. 
ła są na hrak koszuł? 

Sw.: Nigdy 

Na tem zakończono przesłuchanie 


śwladkm. 
Ponteważ nie było wiecej 
świadków. przeto przewodniczacy 


rozprawę i odroczył ja do środv. 


DZISIEJSZA ROZPRAWA, 

Dziś przesłuchiwani teda dalsi świadkowie 
na okoliczność Mmkie stosunki panowały w 
domu Zaremby Przedewszystkiem z  natężee 
niem oszekwane są zeznania p  Kudelkowej, 
sestry żony Zaremby. dalei Brichtów, Świgo. 
stów ł świadka Kurczyńskiemo. artvsty=rna* 
larza Również pojawi się na sall Staś Za- 
remba s 


Dami 


te 


ubogo ubrana, czy 


tego 


wezwanych 
przerwał 
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Dźwięk.wy Kino-Teatr 


„SZTUKA” 


Kopernika 16, 
Dojazd tramwajami 5, 6, 8 I 9, 


| 
| 


Dziś premjera! 


Najweselszego polskiego fimu 
tryskuiącej humorem t warwą komedi p 


Udria? bora najweselsze nasze gwiazdy na crile s Zulą Pogorzelską, kryatyoą Ankwieun 
skim, 


Konradem Tomem, Ludwikiem Lawińskim I Miecz sławem Cybul 


(TE 
. 100 METRÓW MIŁOSCI 


+, Dorą Kalinówną, Adolfem Dvmszą, 
Piosenki w wykonania CHÓRU DANA 


W epizodach asy sportu polskiego: WEISIÓWNA, KUSOCIŃ KI i HELJASZ, Nadprogram? ?? 
Następny program: KOBIETY BEZ PRZYSZŁOŚCI s Joan Crawford i Clark Gabie'm, 


Adrzeja 2. 


Wim Krybus svn kupta Zawezwany lekarz 
porotewa przewiózł chłopcu w stanie grog- 
"m don stpt dziediefero Annv-Marji. 


W bójce przy ulicy Todłowej 14 w podwó. 
został dotkliwe potrurbowami 25'letn: Jó. 
Łuczak zumieszkułv przy ulicy  Brzeziie 

Ske 73 oraz ś4letni Piotr! -letnia Kazi. 

mera Prończakowie  zameszkali przy ulicy 
lodlowej I4 

Wymiienioneł trójce udzielił pierwszej po- 
mocy lekarz miejskicgo pogotowia ratunkowe" 


ED. 


rził 
zyl 
I 


. e e 
Na ulicy Zielnej (Bałuty) wostat napadnięty i po 
lity przez nieznanych sprawców 27 letni Kazimiera 
Piotrowski, bezrobotny. zumieszkały przy ulicy Dol 
e - boty 4. Piotrowski odniósł szereg ran tiu- 
onnych głowy, Ranhego opatrzył lekars pogotowia, 


SS AE „AE M7 DEKA. ROZTACZA 
Zdarzenia i wypadki 


uoiegie doby. 

(=) Wczoraj sejm uchwalił potnomocnictwą usta- 
vodawcxe dla Presydenta ktsplitej: 
Przedtem přemjer Prystor wygtosit dłuższe expo- 
rządowe, 
Poaczuń przemówienia premjera poslowie klubów 
opozycyjnych PPS, Str. Ludowego, Ch LD. NPR » 
prawicy I Klubu Narodowego opuscili demonstracyj- 
na paie. 


Premjer Prystor Uzusadniał potrzebę uchwalenia 
pałnomocniciw koniecznością szybkiego „—róagowania 
aa amienne wymagania chwili, 

Rząd podjął axeroką akcję oddłużania rolnictwa 
t obniżkę oprocentowania pożyczek, a w  dziódzinie 
przemyslu akcję obniżenia cen surowców i wytwo- 
rów gotowych, Rząd nie cofnął się przed wywar- 
cem nacisku na kariele, które początkowo opierały 
rio obniżce can. 

Uchwalenie ustawy scaleniowej, noweli do usta. 
wy o uriopach I o czasie pracy nia świadczy o tem, 
by rżąd dążył do zniesienia zdobyczy socjalnych. 
Rząd wyzyska pełnomocnictwa dla uniknięcia ewen- 


tnalnych niespodzianek światowych zwłaszcza na po: 
la gospodarczem, 


BA 


DR, MED. 


S. NEUMARK 


Choroby skórne i weneryczne 


powrócił 
Moniuszki 5, tel. 170-50 


przyjmuje 12 — 2 1 6 — 8 wiecxz. 


DR. MED. 


SOAĄAER 
ul. 6 S.erpnia 1. Tel. 220-26. 


Choroby skórne, weneryczne 
i kobiece. 


Od godz 9 do 1 i od 5 do 9 wiecz. 
W niedziele od 10 do 1 w poł. 


DOKTOR 


Speej. chor. wenerycznych, skórnych 
1 włosów (porady seksualne), 


tel. 132 ag 28. 


Przyjmuje od 9 do 11i od 5 dę 8 wiesz. 
w Giędzicię i święta od 10 do 13 w pet 
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ĄKARĄUROWY CUD W DŻUNGLI. 


UMARŁE MIASTO. 


Zpodróży po Hindostanie. 


Agra, w marcu. | 
Indje słynne są ze swego egzotycz- 


nego uroku, który udziela się każdemu 
«wwiedzającemu je turyście. Jechaliśmy 
ćrogą, która wśród bujnej roślinności 


wywierała wrażenie olbrzymiego, gład- 
kiego, białego węża. Z obu stron szo- 
sy ciągnęły się tereny, pokryte wysoką 
trawa i kępami paproci, lasy palmowe i 


pimnjiowe, a zewsząd dolatywał nas otoczone jest obszernemi tarasami. Naj | 

odurzający zapach róż „, | wyższe piętro przedstawia się w posta | 
z niezliczonych ogrodów. W blaskach | cj niewielkiego kiosku. opartego na 
wschodzącego słońca zarysowała się | czterech kolumnach. Cały budynek 
przed nami świątynia - meczet z wyso* | nie posiada ani drzwi, ani okien. Za- 
kiemi wieżycami minaretów. Widok 
był nierealnie piękny, jak obraz z „Ty 
ciąca i Jednej Nocy”. Znaleźliśmy się 


na polach ruin, na zachód od Agry, w Fa 
tehpur - Sikri, 

Piękne to miasto, oblane krwawemi 
promieniami zorzy porannej, roztaczało 
się przed nami w ciszy i samotności, jak 
zaczarowana baika. Dookoła znowu pa 
nował ciężki zapach egzotycznych kwia 
tów, Na skalistem  płaskowzgórzu 
wznosiły się przed naszemi oczyma wy 
sokię mury, meczety i pałace na tle błę 
kitu nieba, 

W dawnych czasach, od roku 1556— 
1605, panował tutaj cesarz Akbar. I$o 
sładał wszystko: bogactwo i potęgę, 
aie do pelnego szczęścia 

brakowało mu syna 
dziedzica jego władzy, Potężny 
władca postanowił odbyć picięrzymkę 
do mahometańskiego świętczo Selima, 
by wybłagał mu syna u Ałłaha. Gd; 
pielgrzymka jego została uwieńczona po 
wodzeniem, na pamiątkę radosnego zda 
rzenia i odniesionych potem zwycięstw 
wojennych kazał wpobliżu picczary Se 
uma wybudować miasto, które nazwał 
grodem zwycięstwa — Fatehpur - Sikri. 

Przy budowie miasta zatrudnieni by 

li najznakomitsi artyści ówczesuej do- 


bv. Miasto powstawało zwolna w cią- 
gu wielu lat, Iśniąc białym marmurem 
swych gmachów. 


Zgiełk i ruch wpobliżu jego pieczary 
- jak głosi podanie — niepokoiły Seli- 
ma, więc pewnego dnia zaprosił wład 
cę do siebie, zaznaczając, że jeden z 
uich obu 
ustąpić musi miejsca drugiemu, 
bowiem wrzawa przeszkadza mu w sku 
pieniu i modlitwie. Wdzięczność potęż- 
nego władcy Akbara jednak była tak 
wielka, że wraz z całym dworem swym 
opuścł Fatehpur - Sikri i zamieszkał w 
pobiiskiej Agrze. Piękne miasto zamil- 
kio i opustoszało, Po zgonie Selima, 
Akbar kazał wznieść mu pośrodku mia- 
sta okazały marmurowy grobowiec, 
ozdobiony wspaniałą rzeźbą, wyobraża 
jącą rozsypane w ogromnej obfitości 
kwiaty. Okratowanie, również wyrzeź 
Dione z marmuru, najcenniejszej filigra- 
iowej roboty, otacza sanktuarium, do 
którego wchodzi się przez bogato rzeź- 
yone drzwi z kosztownego drzewa, 


=" 


Weszliśmy do umarłego miasta, wy- 
iożonego wielkiemi płytami. przez ol- 


brzymie wrota. Dookoła wznoszą się 
cudowne pałace, ozdobione płaskorzeźba 
mi. Wśród ich okazałej wspaniałości 


mieści się pałac dla kobiet. 

__ tały z białego marmuru. 
Budynek ten ma cztery piętra, 
ce się kolejno ku górze, tak, 


zwężają 
że każde 


mieszkujące go ongi kobiety zaczerp- 


irybuny przed kościołem garnizono 


naé mogły powietrza i ochłody tvlko na 
arasach pałacu. 

Marmurowe zbiorniki 
utrzymały się uienaruszone w zdzicza 
łych ogrodach róż. Całokształt budyvn- 
przedstawia się pięknie i subtelnie. 
brakuje jedynie uroczych jego mieszka- 

które ongi ożywiały te miejsca. 
Prócz zielonych papug i innych egzo 
.ycznych ptaków 

niema nikogo w zamarłem mieście 
o białych, marmurowych pałacach. 

Z przykrością żegnaliśmy pełne cza- 
ru miejsca legendarnej przeszłości Hin- 
| dostanu. Grzybowski. 


wodotrysków 
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Otwarcie Reichstagu w Poczdamie. 


wym w Poczdamie, gdzie został wezo- 


raj otwarty parlament Rzeszy. 


Tajemnica bohaterskiego pułkownika 


Ukarane kłamstwo. 


Znany boliater wojny światowej, od 
znączony wieloma orderami i Wielkim 
Krzyżem Zasługi, które położył w wal- 
kach pod Bagdadem i na Kaukazie. płk. 
James Harwey- Brown, lat-55, skazuny 
został 

na półtora roku więzienia 
przez sąd w Old Bayley, za zdefraudo- 
wanie 1000 funtów szterlingów, które, 
jako założyciel i dyrektor Międzynarado 
wego Towarzystwa Cesielń, przywła- 
szczył sobie i obrócił ha własny, pry- 
watny użytek, wiedząc, że stanowią 
własność firmy. Przewodniczący sądu, 
sir Henry Dickens, ogłaszając wyrok, 
oświadczył, że rozpatrywanie tej przy- 
krej i bolesnej sprawy, uważa za swój 
ciężki i nieprzytomny obowiązek, zwła 
szcza, że chodzi o człowieka, który ma 


za sobą piękną i bohaterska 
lość. 

Jeżeli w sądzeniu sprawy, sędzia mo 
że powodować się do pewnego stopnia 
ucziiciami synat, w stosunku do” o= 
skarżonego to uczucia te podważać mu 
si zawsze kłamstwo, które jest wyra- 
zem małoduszności i braku odwagi. Ta 
kiego właśnie kłamstwa dopuścił się o- 
skarżony pułkownik. 


przesz- 


Ociężałość, zewroty głowy, złe samopo:zu- 
cie są wynikiem zaparcia stolca; jedyny nieza” 
wodny lek: Morszyńska woda gorzka. Gen. 
Repr. Dr. K. Wenda, 
Przedmieście 45. 


WILLIAM LOCKE 


BunT ŻYCIA 


Powieść. 


Powodem zemdlec 
nia była gazeta „Globe“, którą Roland 
przywiózł wczoraj z Londynu i niec 
irieszkał przynieść pami Ofdrieve. Po- 
lieważ w Niumsmere wieczorne deien- 
riki stanowiły prawdziwy luksus, Ro- 
iand po powrocie z Londynu schował 

Hobe“ (przed przenikliwym wzro- 
Riem Wiggleswicka, aby móc za 
nieść dziennik paniom. Nagle od stro- 
ny kominka doszedł jakiś niewyraźny 
szmer i ujrzeli Emmę zsuwającą się z 
krzesła. W zaciśniętej dłoni trzyma- 
la wierzchnią część gazety. Wewnę- 
trzny arkusz leżał zgnieciony na po* 
ułodze. Przy pomocy Rolanda i służą: 
cej Zora przeniosła Emmę na kanapę. 
Otworzono okno i podano  zemdlonej 
sole trzeżwiące. Roland zażądał lekli- 
wie upewnienia, że Emma żyje. a Zo- 
m dziękowała Bogu, że matka udała 
się wcześniej na spoczynek. Nagte 
Fmma odzyskała przytomność. 

— Widocznie zemdłałam — wysze 
ptała. 

— Tak, kochanie — odparła Zora, 
kłęcząc nad nią. — Czujesz się lepiej? 

Ponad głową Zory wzrok Emmy 
poszybował w przestrzeń ku Cczenius 
niewidzialnemu, lecz strasznemu. 

— Jakie to dziwne. Widocznie (o go 
rąco. Ta płonąca deska pana Syphera. 
— ŻZwróciła błagalne spojrzenie na 
Rolanda — Mówiłam jakieś głupstwa? 

Gdy upewnił ją, że zsunęła się z 
kizesła bez słowa, spojrzała nań z ul- 
sa i po chwili nrzymknęła powieki. Po 


Przekład autoryzowany 
Janiny Zawiszy Krasuckiej:. 


|| 


kilkunastu minutach pozwoliła się za- 
prowadzić na górę, lecz przedtem uści 
snęła dłoń Rolanda, patrzac nań wy- 
mownie. 

Nawet tak niedoświadczonego czło* 
wieka jak Roland, ten uścisk dłoni nat- 
chnął niejasnem  podeirzeniem. | zno- 
wu stał zmieszany na środku małego 
salonu i znowu przesunał dłonią po czu 
prynię, rozglądając się po pokoju, jak, 
by w poszukiwaniu czegoś. Nie mogąc 
tig mądrego znałeźć, wiedziony jā- 
kimś instynktem, podniósł z ziemi gą- 
zętę i przemknął po niej wzrokiem. 
Nagle spojrzenie jego zatrzymało się na 
małent ogłoszeniu. 

Było to ogłoszenie o ślubie Mor- 
Gaunta Prince'a, który sie odbył w kon- 
sułacjie w Neapolu. 

Cóż za straszna perfidja. W pro- 
sterm swem życiu Roland zetknął się z 
tem. po raz pierwszy. Co innego jest 
czytać o podłości ludzkiej w raportach 
policyjnych, a co innego widzieć tę 
podłość, rzucajacą szary cień na życ 
niewinnej istoty. 


„Roland był oburzony.. Mordaunt 
Prince popełnił niewybaczalny grzech. 
Wtargnął do serca młodej dziewczy* 
py, Którą teraz swym czywmem pogrą- 
żył w odmięcie rozpaczy. Dla Rołanda 
kochanek, który całuje i odwraca się 
od dziewczyny, zawsze był nikczem* 
ua postacią w romansie. Mężczyzna, 
popełniający taką podłość w życiu rē- 
ahem zasługiwał na miano zwykłe” 
go lłażdaka. Przyszły mu na myśl bię- 


ły 
; Roland zacisnął dłonie i wymamro- 


| — Dopiero, 


które chwilami mie- 
najczystszego  szafi* 


kitne oczv Emmy, 
się barwami 


prze- 

takiego 

wcisnął 
wym 


tat kilka najstraszliwszych 
kleństw. Lękając się w stanie 
podniecenia spotkać z Zorą, 

cazęte do kieszeni i cichaczem 


| knal z mieszkania. 


udy zmalazł się w swym 

|gabinecie z płonącym ogniem na komiu 
|ku, począł na nowo rożtrząsać ien za- 
wiły problem. Trzeba- coś przedsię*|, 
wziąć. Ale co? Wyrwać Mordaunta 
Princea z ramion młodej żony i prze” 
wieźć go do Nunsmere? Co z tego bę 
dzie. skoro bizgamja me jest jeszcze Zæ% 
legalizowana na Zachodzie?  Pojechać 
do Neapolu i ukarać go? To byłoby 
iepsze. Zasłużył na tg ten potwór. Lecz 
jek się karze ludzi? Roland nie miał w 
tej dziedzinie doświadczenia. Słysza! 
niegdyś. że nałlepszą karą jest osmaga 

nie winnego zwykłym batem. Począł 
rozmyślać, jaki rodzaj bata byłby naj- 
iepszy. Pejcz myśliwski bez rzemienia 
byłby tak samo skuteczny, jak źżwy* 
kła laska spacerowa. Bat rzemienny 
byłby niewygodny, chyba, że smagał* 
bv sie nim na odległość, jak w cyrku 
Logromca smaga dzikie zwierzęta. Mo 
ze bat do tego celu możnaby znaleźć 
w składach wojskowych? Bat taki po- 
winien być dość długi, elastyczny, zwę 
żony przy końcu. Zaczął rozmyślać jC 
nad Konstrukcja takiego bata, lecz gdy 
*|coszedł do ostatecznych prawie wyni- 
ków, zbudził się z zadumy i zawstydzo 
nv nieco począł na nowo rozstrząsąć 
ów problem. Jak temu zaradzić? 


Kilka godzin przesiedział w zamy* 
śleriiu potem westchnął głęboko i się” |; 
na? po swój fagot. lecz po kilku zwrot 
kach „Anny Laurie* odłożył instru- 
ment i wyszedł na krótki spacer. Nóc 
była mroźna. Nunsmere tonęło w. ci- 
szy, jak Betleem z wielką gwiazdą bty 
szczacą ol wschodu W oknach pieba- 


— 


‘pal oniemiały. 


un 3. 


Itanniowy proces potwornego zbrodnia 


Gilotyna za wymordowanie rodziny. 


W rekordowem tempie odbył się| 
w Paryżu monstrualny proces, gdyż 
w ciągu jednego dnia zaprowadził sze- 
| ściokrotneśo mordercę na schodki gilo- 
| tyny. Ten pośpiech miał swoje uza- 
|sadnienie w całkiem jasnej sprawie sa- 
winy i w braku 
jakichkolwiek komplikacyj. 
Wszystko zostało w śledztwie tak do- 
kładnie wyświetlone, że właściwie wy- 
rok już istniał, zanim wypowiedzieli go 
sędziowie. 

Oskarżony Delafe.t wymordował ca- 
łą rodzinę, własną babkę,matkę, żonę. 
Z początku twierdził, że wskutek nie- 
nawiści obawiał się o swoje życie. 


mej 


Gdy jednak wykazano mu, że chyba | 


nic nie groziło mu ze strony kilku- 
miesięcznego synka, którego też nie 
oszczędził zmienił zeznania, zasłania- 
jąc się chorobowym obłędem, podczas | 
którego nie wiedział, co robi. 

Przez ośm tygodni badali  Delafeta 
psychjatrzy, nie znaleźli jednak nawet 
żadnego śladu choroby umysłowej. Ich 
długi i uczony elaborat, uwzględniający 


| przeszłość duchową podsądnego, został 
odczytany na początku rozprawy. 
|Potem czterej pierwsi świadkowie u 
stalili, że rodzina nie tylko nie odnosiła 
się do mordercy wrogo, ale dawała do: 
| wody wielkiej miłości. 
| Tylko jeden świadek, lekarz domo- 
| wy Delafetów, stanął w obronie zbrod- 
niarza, wydając pochlebne świadectwo 
zaletom jego charakteru i jego cnotom 


rodzinnym, wśród których podkreślił 
|serdeczny stosunek z żoną. Pobudki 
czynu pozostały dla lekarza  niezrozu: 


miałe, Przysięśli i publiczność wysłu 
|chali ze zdumieniem 
l tej odosobnienej opinii. 
Prokurator załatwił się z przestępcą 
bezlitośnie. Powołał się na to, że nie- 
ma w sali sądowej nikogo, kto poparł- 
| by moralnie Dela'eta mimo jego zbrodni 
bo wszyscy najbliżsi zg nęli z jego ręki 
| Obrońca próbował tylko osłabić wra- 
żenie przewodu sądowego i zasłaniał 
klienta jego anormalnością. Werdykt 
przysięgłych dał wynik: winien. Wyrok 
zabrzmiał: śmierć. 
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„Czy ja ciebie zabilem?“ 


Szał pijacki notarjusza. 


Krwawy dramat małżeński rozegrał 
się przed kilku dniami w ' francuskiej 
miejscowości Essai. Od kilku lat miesz- 
kał tam młody notariusz Robin ze swoją 
żoną Filomeną i dwojgiem małych dzie 
ci. Robin prowadził kancelarię notarial- 
ną, w której żona jego 

pełniła funkcje dependenta. 

Robit był znanym awanturnikiem i pija 
kier i wywoływał nieustannie gorszą 
ce sceny w lokalach publicznych, gdzie 
się "ieustannie upijał. W domu panowa- 
łe istne piekło. Robin znikał niejedno- 
ksotnie na kilka dni z domu i spędzał 
czes w różnych pijackich spelunkach, z 
których przywoziła go dopiero żona do 
domu. 

Przed kilku dniami Robin po powro 
cie do domu wywołał olbrzymią awal- 
turę. 

grożąc żonie rewolwerem. 
Przerażona kobieta uciekła z dziećmi do 
sąsiadów. Robin oblegał mieszkanie Są- 
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siadów, ale bezskutecznie. Nązajutrz pa 
ni Robin oświadczyła, że wróci do do- 
mu, jeśli mąż odda rewolwer. Robin 
zgodził się, ale pod warunkiem, że żona 
wróci najpierw do domu. 

Nieostrożna kobieta przyjęła ten wa 
rujek. Ledwie jednak znalazła się w 
mieszkaniu, gdy Robin zaatakował ją 
najpierw butelką szampana, a gdy pani 
Robin chciała uciekać. strzelił do miel 
z rewolweru, 

zabijając ją na miejscu. 

Świadkiem strasznej sceny była mło 

da służąca, która zawiadomiła o wypad 


ku policję. Gdy agenci zjawili się w mie’ 


szkaniu zastali Robin klęczącego obok 
zwłok żony. Morderca obejmował i ca 
łował żonę, bełkocąc nieustannie: „Czy 
ja ciebie zabiłem? '. 

Oburzony tłum, który zgromadził się 
pod dachem, chciał zlynczować morder 
ce. Z trudem wyratowali go agenci i od 
wieźli do szpitala. 


KRÓL ZAPAŁEK LUBIE PIĆ... 


Olbrzymie piwnice Kreugera. 


Jak donoszą z Nowego Jorku, w jed 
nem z mieszkań wynajmowanych swe- 
go czasu przez Kreugera znaleziono 
większą ilość kosztowności, cennych 0- 
brazów. wartości przeszło 100 tys. 
dol. M. in. znaleziony został pewien o- 
braz Rubensa, 

wartości 17 tys. dolarów. 
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Szwedzki Monopol Alkoholowy za- 
kupił na licytacji zawartość piwnicy 
Kreugera. M. in. zakupiono 6.600 litrów 

najlepszych win, 
oraz olbrzymie masy najrozmaitszych 
wódek i likierów. 

Jak wiadomo, Kreuger oddawał się 
od szeregu lat nałogowemu pijaństwu. 
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spionych parafjam. Dookoła panowały 
ciemności. Na drodze nie było żywej 
duszy, nawęt kulawego osła zaprowa- 
dzono iuż do stajni. Od czasu do czasu 
tylko stukot kół przejeżdżającego po” 
ciągu przerywał martwe milczenie. 
Qdgłos kroków Rolanda rozbrzmiewał 
głośnem echem w pustej przestrzeni. 
Cisza ta i.ciemności, kojąco wpływały 
ra stan podniecenia i niewesołe myśli, 
które błakały mu się po głowie. Szedi 
przed siebie, omotany zaduma, niepo- 
mny tego, że minuty płvną za minuta” 
mi. Zatrzymał się na chwilę nad brze- 
ciem sadzawki, przysiadł na piasku i 
siedział tak, pykając z faiki, dopóki zi- 
mmo pie zaczęło mu dokuczać coraz 
bardziej. Zapragnął nagle usłyszeć łaki 
więc kamień 
Zadrżał na od: 
od Sa- 
błądzą 


kokwiek szmer, podniósł 
i rzucił go w wodę. 
głos cichego płusku i odszedł 
dzawki, niby bezcielesny duch. 
cy bez celu wśród nocy. 


oknie 
byto 


Lampa dawno już zgasła w 
plebanii. Powietrze przesycone 
lekkim wiaterkiem. Gwiazda zawisła 
jeszcze niżej na pogodnym firmamen- 
cie nieba. gdy Roland zboczył z dro. 
gi, przechodząc po raz ostatni 
pastwisko wyczuł nagłe, że nie jest 
zupełnie sam.: Tu przed sobą usłyszał 
cichy odgłos kroków. Cofnął się i, wy 
tężając wzrok, odróżnił wśród ciem- 
ności jakąś postać. Poszedł wślad za 
tą postacią i wkrótce zorientował się, 
że była to postać kobieca. biegnąca 
Szybko przed siebie. Nie mógł sobie 
wyobrazić, która to z mieszkanek Nun- 
smere mogła przechodzić przez pa- 
stwisko 0 czwartej nad ranem. Nie 
mogła iwracać odl doktora. bo dom le 
plebanii. 
że kierowała sie w strone sa” 
TY za nia i nagle stw 


To była Emma. Rezpo 


przez 


karza przylegał prawie do 
Widział, 


dzawki. 


tii płonęio światło. To ksiądz odpra- 
wiał jeszcze modły za dusze swych u” 
l 


jów rupii aiad |. 7. Aa a E NANESE ofiar na najbiedniejszych 


znał iej mały kapelusik i płaszcz gbr, 
szyty futrem, który widział już kilka 
razy. Trzymała coś w ręku, lecz Ra - 
land nie widział dokładnie tego przed- 

miotu. 

Najwidoczniej bie 
sprawy ż jego obecności. Roland għa- 
av przerażeniem biegł za nią. Ema, 
sa powoczesna Ofelja, w zimnych ta- 
imionach wody pragnęła pochować 
«wą miłość i rozpacz. | znowu w umy 
śle Rolanda zrodziło sie zagadnienie 
na które nie mógł znaleźć odpowie- 
dzi. Co miał robić? Poławiła się myśl, 
że właściwie niesubtelnie z jego stro* 
ay było śledzić kobietę właśnie w lu- 
kiej chwili. Uczymł nawet ruch, jakby 
się miał cofnąc j pozostawić Emunę jej 
własnemu  smutkowi. Lecz przyszedł 
mu na myśl głuchy plusk wody, do któ 
rej przed chwilą wrzucił ciężki kamień 
i mimowoli zadrżał. nagle. Woda by- 
ła taka zinma i chłodna. I co wtedy po 
wie Zorze? Z piersi jego dobylo się 
ułębokie westchnienie, a w tei samej 
chwili Emma odwrócila się z okrzyn 
kiem. przestrachu. 

— Kto to? 


— To ja, Roland — wyijąkał, zdej” 
mując czapkę. — Na miłość Boską 
niech pani tego nie robi. 

= Muszę. Jak pan śmie mnie szpie- 
uować? 

Stała, patrząc nań i widział w bla: 
dem świetle gwiazd łe pobladłą twa- 


zdawała sobit 


rzyczkę. W głosie jej brzmiał gniew. 
Tupnęła ze złością nogą: 

— Jak pan śmie? 

— Ja pani nie szpięgowałem — 


„łumaczył, — Dopiero przed kilku mi- 
utami zobaczyłem panią. Wyszedłem 


va spacer przed sniadaniem. wie pa. 
Re że czynie to zawsze, 
— Och — jęknęła ułucho. 
(D. , n. 


— AA 
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Echa ze stolic. 


Zycle Warszawy w kilku 
wierszach. 

Wybudowanie wielkiego osadnika na 
m. Czerniakowskiej i chłorowanie wo- 
dy filtrowane} umożliwia dyrekcji wo- 
dociągów i kanalizacji częściową likwi- 
dację górnych osadników na stacji fil- 
trów. Osadniki te wybudował Lindley. 
Osadniki te nie są przeznaczorte na roz- 
biórkę. Budynki, w których się one 
Imieszczą, mają pomieścić obszernie i po 
jenme zbiorniki dla wody oczyszczonej. 
Uruchomienie tych zbiorników będzie 
możliwe po puszczeniu w ruch filtrów 
szybkobieżnych. (iórue osądniki są 
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obcięły chłopcu głowę. 


| Koła pociągu 
| 


Z Bydgoszczy donoszą: 

Wypadek ścinający krew w żyłach 
miał miejsce o godz. 5-ej po południu. 
W pobliżu toru kolejowego na  Bielaw- 
kach bawiła się grupka młodzieży skła- 
| dająca się z sześciu chłopców, Nagle 
zbliżał się pociąg kolejowy, zdążający 
w kierunku Małych Kapuścisk, Chłopcy 
chcąc wykazać swą brawturę, lekko- 
myślnie wskoczyli na stopnie wagonów 
jadącego pociągu. 

Jednemu z chłopców dwunastoletnie 
mu Stefanowi Łukaszewskiemu nie uda- 
fo się osiągnąć stopnia. 

Krótki przeraźliwy krzyk 

przeszył powietrze, 


mą poziomie istniejących zbiorutków, 


jak również na poziomie starych filtrów. | 


usadniki mają podłoża betgiowe, wo- 
Dec czego przerobienie ich nie będzie wy 
inagalo większych kosztów. Ważne jest 
przerobienie rur, doprowadzających wo | 
Č% iiltrowaną na terznie stacji filtrów na | 
Koszykowej, Plany są opracowane. 
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i 
Wystawienie „Dramatu Kalimy* Ka 
weckiego w Teatrze Letnim w Ogro- 
dzie Saskim stalo się pierwszorzędną 
atrakcją artystyczną, nietylko z: wzgłe 
du hz uroczystość jubileuszową 30-lecia 
pracy komedjopisarskiej Zygmunta Ka- 
weckiczo, lecz także z powodu sensa- 
cykiej obsady aktorskiei Oto w rotach | 
główyych tej wssołej komedii, które | 
przed laty trzydziestu i 25-ciu grywaź!i: 
Kazimierz Kamiński, Mieczysław Fren- | 
wiel, Wanda Siemiaszkowa, Ludwik Sol- t 
ški, Teodor Ro!tznd — występują obec- 
wie: Jan Kuruakowicz. Maria Gorczyń- 
ska. Antoni Fertner, Bogusław Sam- 
barski, Stefanu Hnydziński. 


ko wykazuje, Że ma dzień I marca kur- 
'owalo w Warszawie 2.217 taksówek. 
W porównaniu z marcem r. ubiegłego 
liczba taksówek zmniejszyła się o 122. 

* 


. % 


Od czasu opracowania budżetu na 
rok 1966334, zaszły okoliczności, które 
zmusiły zarząd miasta do dalszej kom 
o blisko 6 milionów 
zsotych. Dokonane zmiany budżetowe 
gotyczą głównie wydatków rzeczae 
wych, a w małym tyko stóbniu perso- 
nalnych. 


presji wydatków 


* * 


W dniu 15 b. ne upłynął termio uisz- 
czania należności z tyit państwowe- 
go i komunalnego podatku od nierucho- 
wości za [V kwartał r. z. oraz za | kwar 
iaf r. b, podatku od lokalu, podatku od | 
zbytku mieszkawiowego oraz państwo- | 
wego podatku | komunalnego dodatku | 
xd placów budowlarnyci. 

« 


Statystyka wydziału rucha kołow | 
| 
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| 
W poszukiwaniu bezpańskich płaców | 
w celu należytego ich zużytkowania. 
ustalono istnienie przy zbiegu Janow- 
tkiej i Stępuińskiei płacu o b. dużej po- 
wierzclmi pozostawionego bez dozoru 
i niezwykle zaniedbanego. Piac ten prze 
jety został przez magistrat z rąk pry- 
watnych w r. 1930. Może on być uży- 
y na urządzenię targu. 


LEON LAFAGE. 
Pszczoły. 


Z niewiadomych przyczyn Teresa 
dnia tego obudziła się na przełęczy nocy. 
pa zimnym progu świtu. Jest to chwila nie- 
pewna i pelna niepokoju, gdy nawet mar- 
twe przedmioty wydają się wrażliwe, jak 
żywe istoty. Noc oddala się ze swem' po- 


iyskującemi gwiazdami, a dzień wicze 
pierwsze szare mgły ku wschodowi na 
grzbiety wzgórz. 


na łokciu, Teresa spogła”ała 
przed siebie Od trzech ostatnich miesięcy, 
w ciągu których tutaj przebywała, spała do 
białego rana. Wyczerpała już swoje cie 
pienia w wspomnieniach. Skończyło się. 
Po przykrej samotności, bezsennych no- 
zach pełnych buntu, namiętnvch skarasch, 
pewnego dnia poczuła się jakby obca swo- 
jemu bólowi i znużona nim. 

Po roku zgórą niecbecności wróciła do 
domu rodzinnego, obejmujac go prawem 
starszeństwa po przodkach. 

Posiadłość jej i jej otoczenie? Stary 
dom z kwadratowym gołębnikiem, pasiska 
è dwudziestu ulant. w'nanice, pola, a prócz 
starej sługi parobek, którego ojciec 
Teresy, doktór Brogues, „wyrwał z rąk 
smierci”, za co odwzajemniał się cddaniem 
i uczciwością, 

Teresa, w dwudziestym drugim roku 
życia, zostałą sama ną swojej ziemi. Matka 
jej wmarła niedawno, a ojciec został zabity 
w ostatnim roku wolny, gdy pełnił swoja 
słabe lekarską na froncie. Pozostała jei 
tylko stryjenka, wdowa, prowadzaca w 
Parvin życie Hystotliwe i niepewne. Gdy 
mina? pierwszy okres żałoby Teresy po 


KRATECZKI. 


Chłopiec znąlazł się pod kołami pocią 
gu. Koledzy jego słysząc ten krzyk wy 
skoczyli z wagonów. Oczom 
stawił się niesamowity, śroźny widok 
Łukaszewski leżał 
głową w wielkiej 


żenia pouciekali. 
Zawiadomieni o strasznym wypadki 


rodzice chłopca udali się na miejsce wy | 
Nie przypuszczali, że w tak tra | 
sposób utracą swe dziecko. Oj- 


padku. 
ficzny 
ciec tragicznie zmarłego chłopca jest kc 
walem, obecnie bez pracy. 
wane zwłoki chłopca 
kostnicy. 


odstawiono 
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SKALANE GNIAZDO. 


W zakamarkach cegielni. 


To jest straszne! Dlatego tylko, że 
nastaje „sezon wiosenny”, ja mam zało- 
żyć domową fabryczkę pieniędzy. Tylko 
w ten sposób bowiem a iti po- 
dołać wszystkim „zapotrzebowanionmi” 
mego domu oficjalnegc i nieoficjalne- 
go, jakie płyną szeroką rzeką powodzi. 

— „Muszę“ mieć kostjam wiosenny 

— Dobrze kochanie, 

— Ty tylko swoje „dobrze, dobrze”. 
Daj pieniądze, to będzie dobrze! 

— Ba! Pieniądze!- Skąd wziąć?.. 

— Pracuj więcej to zarobisz. Wszy- 
scy zarabiają! Niema kobiety, która- 
by sobie teraz nie kupiła kostjumu, ka- 
pelusza i pantofelków. 

Po godzinie mięknę i przyrzekam, że 
„niedługo“ bedą pieniądze na kostjum. 

Dużo trudniej jest z „domem nieofi- 
cjalnym", 

— Kochac” mnie jeszcze, koteczku? 

— Naturalnie! 

— Bardzo mnie kochasz, pieseczku? 

— Ależ tak. ptaszyno! („zakochani'” 
mie potrafia się, rzecz dziwna, nigdy o- 
bejść bez całej menażerji) 

— A chciałbyś, żeby twój 
ładnie wygladał? 

— Naturalnie! 

— To kup mi sukienkę.. Taką tad- 
ną sukieneczkę, z dekolciczkiem. z rę- 
kaweczkami, taka słodką sukienuchnę, 
żebym niękną była, żebym śliczna była! 
MMI... 

— Ja wiem Już mnie nie kochasz! 
Widziałam wczoraj, jakeś snodladał na 
tę brunetkę. Ona ci sie teraz podoba! 
O ja nieszczęśliwa! Zabrałeś mi moją 
urodę, a teraz rzucasz mnie na ulicę. 
na pastwę losu! O fa biedna sierota bez 
siostry i brata!,,, 

— Ale, ciupciuleczko, nie płacz ko- 


kociak 


chanie, 
kocham... 
— Nie kochasz! 
— Kocham! 
Nie kochaaaasz!.., 
— Kocham! 
— To kup mi 
chasz,,, 


sukienkę, jeśli ko- 


naturalnie, że kupię. Pieniądze, za któ- 
re można dzisiaj już zjeść porcyjkę 
turalnie, że kupię, Chyba, żebym 
supił, i „ciupciuleczka*, 
„pieseczek* czy jak się to kobiece by- 
dlątko chce nazywać, pójdzie „na zie 
loną trawkę”. Zresztą ciepło jest, wios- 
na jest, to da sobie jakoś radę. 


MIĘDZY SOBĄ. 

Gdybvm był złodziejem! Nie miał- 
bym wówczas takich zmartwień. Popro- 
stu wchodzę do sklepu, biorę kostium 
zabieram suknię i mam spokój w domu 
Ale nie chcę być złodziejem, okazuje 
się bowiem, że i między >!'odzieiam 
niema solidarności i solidności, 

Naprzykład: Jan Olejniczak i Stefan 
Papiernik są zawodowymi złodziejami 
Wobec kryzysu źle się i im powodzi i o- 
bydwaj sypiali w cegielni przy ul. 
Srebrnej. Gdy Olejniczak doszedł do 
wniosku, że na mieście już nic nikomu 
nie można ukraść, ukradł w czasie snu 
Papiernika jego ubranie i wszelkie po- 
trzebne złodziejowi utensylja. 

Poszkodowany w tym wvbadku sam 
dobrowolnie poszedł do policji i poskar 
żył się na koledę: Ponieważ złodzielowi 
rie wolno okraść nawet przyjaciela Sad 
Grodzki skazał Jana Olejnika na 2 mie- 
siące wiezienia Jerzy Krzecki. 


Josek — konkurent poczty 


szuka świadków. 


Z Włocławka donoszą: 

Pod przewodnictwem sędziego Czar- 
noamskiego rozpatrywano w sądzie we 
Włocławku następującą sprawę  Josek 
Liberman zam. w Łodzi przy ul. Ogro- 
dowej Nr. 9 został 


w ciągu Sciu lat prowadził potajemny|i gotówkę w sumie 1409 zł 5 


przewóz listów 
oraz przekazów pieniężnych. 
Oskarżony został 


dokonała rewizji, wynikiem której by- 
ło znalezienie w autobusie pod siedze- 
niem szofera skrzynki listowej, w której 
znaleziono 16 listów 


zapieczętowanych dla różnych odbior- 
oskarżony o to, żej ców da Łodzi oraz 7 listów otwartych 
śr 


Sprawa ta nie została rozpatrzona, 
ponieważ obrońca prosił o odłożenie jej 


zatrzymany w Ko-| w celu podania świadków na co sąd się 


walu w autobusie ciężarowym Policja | zgodził. 


W 


matce, stryjenką jej, p. Broques, zaweź” 
wała ją do Paryża. W geście tym Tere 
są dupatrywała się porywu serca i pu pie 
szy.a na wezwanie. Dwie kuzynki je, — 
Huguette | Mon.que, lat 
dwudziestu, przy * v ią z wylaniem i ra 
„ością. Obie siostry nie były ładne. alc 
wielkie ożywienie mi>dości, wesołość ` ład 
ne stroje dodawały im uroku. Dużo by 
wały w świecie. Stanowiły szczyt pary” 
skiego szyku, Teresa poznała wieszory 
„prób generalnych” w wielkich teatrach. 
małe teatrzyki stolicy 1 wyprzedaże wiel 
kich magazynów. Niezadługo zauważono 
że ubrana modnie prowincjuszka, o kaszta 
nowatych włosach z rudemi odcieniami, z 
pięknym owalem włoskiej madonny, gib- 
ka, żywa, zdrowej rasy, zaćmiewała ubie 
siostry Nawet słodycz jej śpiewnego ak- 
centu dodawał urcku jej pięknym ustom 

Miody przemysłowiec, Albert de Pri 
ges, którego przyjmowano przynajmniej 
dwa razy na miesiąc w domu stryjenki, 
starał się odtąd o sposobność czestszych 
spotkań. Witano go chetnie, okazując mu 
crułe wzgledy Tednak stryjenka spostrze” 
ała sie bardzo prędko, że żadna z iej có- 
rek, a zwłaszcza starsza, której zdawało 
się o to chodzić naiberdziej, nie przypa” 
dł do gustu panu de Priges. 

Pewnego dnia zaprosił „panie“ do od- 
wiedzenia jego zakładów przemysłowych 
w St. Chud i znalazł sposób oświadcze” 
n'a się Teresie w kilku głebokich i kczpo 
śre"nich słowach Nie okazała zbytnieso 
zdziwienia. Od pierwszych chwil pozna” 
nia łączył ia z nim „flwid* m*łosny, mil- 
czaca jedność dusz, Gdy przemówił, nie 
ukrywała swei r-dośri: zdradzała ja cała 
jei istota. I gdyby nie dziwna ircnia spoj 


siedemnastu 1' 


"Na tarasie pawilonu ujrzała w 


z 
konjakiem, djabli wezma. ale kupię Na- 
nie 
„koteczek *, | 


ich przed- |, 


na torze z odciętą 
kałuży krwi. Śmierć | 
nastąpiła na miejscu. Chłopcy z przera- | 


1 


J 


Zmasakro- 
do| 


wiesz przecież, że tylko ciebie | 


| 
| 


I spróbuj tu., bracie nie kupić. Kupię, | 
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'Moeorderczy sztylet. 


| Dwie ofiary 


Z Szamotuł donosza: 


W Przyborowie, wiosce odlezłej o 6 


J 


km. od Szamotuł, dokonano w zagro- 
dzie rolnika Schmalza ohydnej zbrodni. 
której ofiarą padli właściciel zagrody i 


jego żona. Według  pierwiastkoweg 
jący: 
Właścicie! zagrody, 60-letni 


trzeniu inwentarza. został przez kogoś 
wepchnęły zpowrotem 
knięty w niej na rygiel. Gospodarz pró- 


śledztwa przebieg zbrodni był następu- 


Karol 
Schmalz, wychodząc ze stajni po opa- 


do stajni, i zam- 


bowa? wydostać się przez ciasne okien 
|ko. Przy tej sposobności został z zew- 


OJCIEC WYRZUCIŁ Z MOSTU 
czteroletniego synka. 
Warszawa, 22 marca. Do urzędu sted 


zwróciła się mieszkanka Wilna 
Malinowska i złożyła sensacyjną 
iotra, zamiesz- 


czego 
Zofija 
skargę na swego męża 
kałego w Warszawie. 
Malinowski w maju b, r. wyrzucił z 
mostu kolejowego w Warszawie do Wi- 
sły 4&-ro letniego synka Stanisława 
Malinowska przez dłuższy czas nie 
zwracała się do policji, obawiała się 


skrytobójcy. 


nątrz uderzony w głowę tępem narzę- 
dziem i 
pchnięty sztyletem. 
Stan jego jest bardzo poważny. 
Żona gospodarza, 57-lętnia Emma 
zaniepokojna zbyt długą nieobecnością 
męża, wyszła na podwórze, chcąc wcj 


rzeć do stajni. Na podwórzu nieznany 
zbrodniarz zadał jej dwa ciosy sztylc- 
tem, w prawą i lewą łopatkę. Ostatni 


cios przeszył serce i był śmiertelny. 

Zbrodnia wywołała w okolicy ogrom 
ne wrażenie. Władzę prowadzą wytężo 
ne śledztwo. 


bowiem 

teroru ze strony męża, 
Przed kilku miesiącami mąż ją porzucił 
i zamieszkał w Warszawie, Malinowski 


wypierał się początkowo winy. w koń- 
cu jędnak przyznał się do zbrodni 
dzieciobójstwa. podając jako przyczy: 


nę fakt, że dziecko nie było jego Po 
twornego dzieciobójcę aresztowano 


SANIE SMIERCI. 
Ofiary zdradliwego lodu. 


Z Wilna donoszą: 

Przez rzekę Jesołdę koło wsi Ko- 
niny (w Mołodeczańskiem), która 
zamarznięta, przeprawiał się saniami 
naładowanemi zbożem Chaim Michner 
lat 39 z Adamowicz. Gdy handlarz znaj: 
dował się na środku rzeki lód pod cię- 
żarem naładowanych sań 


jest | i saniami wpadł do wody 


załamał się, 
wskutek czego Michner wraz z koniem 
O ratunku 
mowy być nie mogło. gdyż kupca i ko 
nia silny prąd wody zniósł pod lód Nad 
ranem zarządzono bezskuteczne poszu: 
kiwania. 


KOGA LUDZKA W KRZARKU., 


Zmącona cisza nocy. 


Z Wilna donoszą: 

Dozorca nocny w majątku Hałabur- 
dziszki pod Wilnem podczas obchodu 
posłyszał nagle w oddali odgłos 2 strza 
łów rewolwerowych, poczem nastąpiła 
Cisza 

Nieco nóżniej, ćdv jeden z dozorców 


RADIO-KĄCIK. 
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lezowa 
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rzenia Moniki, bylaby zwierzyła się ku* | swego rejenta o pomoc, więc odwrotną 


zynkom. Trochę zapóźno ostrzegł ja Al: 
bert: „Prosze nie zdradzać się z nozen. 
Niech pozostanie to chwilowo naszą ta” 
jemnicą*. 

Jakkolwiek tezy? dopiero lat dwadzie 
sela osiem, doświadczenie nakazywało mu 
pod spekoj-emi | uprze memi pozorami 
kryć czujność | cbronne stanowisko w pa 
trzebie Ta młoda dziewczyna weszła w 
tego życie, jak promienna i nowa eneroja. 
Wiedział że nie odróżnia dooko'a siebie 
niemoylnych oznak zazdrości i podstępu. 

Nie zorjentowała się również, dlacze 
go stryjenka pod pretekstem zaczerpnię 
cia świeżego powietrza zabrała ią któ- 
regoś wieczora do lasku Bulońskiezgo. 
kąciku 
Alberta de Priges z Moniką, zwróceną 
ku niemu ruchem niemal ekstatycznym. 

Mój Boże! — zawołała stryjenka, 
pośpiesznie odciągając Teresę — wpa- 
dłyśmy na naszych zakochanych! 

Teresa nawet w bólu swym zdobyła 
się na dumę, ratującą ją od okazania za 
wodu. Uśmiechnęła się. ale z uczuciem 
istoty ranionej. Usłyszała jeszcze słowa 
stryjenki: 

— Trwa to oddawna... Czas fuż za- 
ręczyć ich... 

Tej nocy Teresa w objawieniu swe- 
go bólu przejrzała. Pojęła, że jeżeli za- 
wezwano ją. nie znając jej wcale, zro- 
biono to dlatego, że renta jej przydać się 
mogła we wspólnym budżecie. Odsłoni 
ła się jej wiele szczegółów zlekceważe- 
nych, napoly zapomnianych. Przywola- 
ne pamięcią, nabierały wartości i zna- 
czenia. Stwierdziła, iż największym jej 
błędem było. że była młoda i ladna. 

Nie chciała uciekać, przyznać się do 
swego zawodu 1 nieszczęścia. Prosiła 


e 


—— NE eaiaaaaa, 


pocztą zawezwał ją do Laurieres, rzeko 
mo tylka na kilka tygodni, w sprawach, 
wymagających jéj obecności. Wyjęcha- 
ła z Paryża, dziękująć swym krewnym 
w własnym ich wesołym stylu, za tak 
serdeczną i miłą gościnę... 

Mijały miesiące t przyszło zapomnie 
nie. Dziwiła się więc tego rana. że obu» 
dziła się o szarym Świcie. Dziwaczne nu- 
czucie... Całe jej serce przejęte nieokre 
śłonem oczekiwaniem i niepokojem... 

Usłyszała głos ptaka. ochrypły jesz- 
czę po nocnej rosie. Po dłuższej chwili 
Teresa wstała i oparła się o balustradę 
okna. Pierwsze blaski dnia już rozpra- 
szały cienie nocy... Znienacka pod ok- 
nem, o jakie dwadzieścia kroków od do 
mu, usłyszała szmer uciekającego czło- 
wieka i przytłumiony jęk... 

Ktoś był w pasiece i w ciemnościach 
potrącił ul; pomimo wczesnej godziny 
prześdalowały go pszczoły... Czyżby za 
błąkany przechodzień? Złodziej, może? 
Mniejsza o to. Teresa ubrała sie poś- 
piesznie. Pszczoły znały M dobrze: zimą 
przynosiła im wino słodzone, a gdy przy* 
szła żałoba, nie omieszkała krepą ozdo“ 
bić ich ule. Głos jej uspokoił je, może. A 
zresztą nie były jeszcze całkowicie obu- 
dzone. Liczyła, że uwolni intruza od ich 
napaści. 

Gdy otworzyła drzwi, rzucił się ku 
niej młody mężczyzna, zasłaniając 
twarz i oczy rękoma, przerażony, $y- 
cząc z bólu. 

— Pan? Pan de Priges? — zawoła- 
ła Teresa. 

Zarzuciła mu szal na głowę, odpędza 
jąc jednocześnie drugą ręką kilka upar- 
tych i rozwścieczonych pszczół. Następ 
nie opatrzyła biedne jego ręce, pokłute 
żądłami. Ami zdziwienie, ani wzrusze- 


S 
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majątku — Feliks Rat- 
kiewicz wracał nad ranem z pracy do 
wsi Taboryszki zauważył wystającą z 
krzaków przydrożnych 
nogę ludzką, 

Ratkiewicz zajrzał za krzaki 
spostrzesł leżącego twarzą do 
mężczyznę. Był martwy 

Na głowie i plecach zabitego wid- 
niały śladv dwóch ran postrzałowych. 

O wypadku Ratkiewicz niezwłocz- 
nie zaalarmował najbliższy posterunek 
policyjny. — Na miejsce przybyli przed- 
stawiciele władz śledczych 

Zabitym okazał się niejaki Antoni 
Szawrejko, mieszkaniec sąsiedniej wsi 
— brat dozorcy nocnego. który posły- 
szał w nocy śmiertelne strzały, 

Zabójstwa dokonano podobno na tle 
erotvcznem 


RESZTKI 


NA UBRANIA, PALTA, SUKNIE 
wełny, jedwabie 


poleca się w firmie 


J. WASILEWSKA 


Plotrkowska 152. 


nocnych tego 


śdzie 
ziemi 


biegu jej 
się tutaj 


nie nie mogły powstrzymać 
myśli. W jakim celu znalazł 
p. de Priges? 

Godzinę później słuchała go, zdy mó 
wił: 

-— Nie mogła pani wiedzieć, z całą 
jej prawością i dobrocią, jaka obłuda i 
wyrachowanie otaczały panią. Błagano 
mnie, bym przybył do lasku Bulońskie- 
z0, do owego pawilonu, o oznaczonej go 
dzinie, określonej ściślę w zgodzie z pa 
m uplanowanem przyjściem... Wyzna- 
czono mi tam miłość błagalną, zrozpa- 
czorą, gotową do samobójstwa... Co do 
wyjazdu pani ukrywano go przede mną 
w ciągu kilku dni, pozorując nieobecność 
pani lekką niedyspozycjią. A gdy przysze 
dłem ponownie. zastałem mieszkanię pt 
ste i zamknięte. Nie odebrała pani listów 
moich... Wiedziałem tylko tyle, że posiz 
ałość pani zwie się Laurieres i znajduje 
się w Limousin... Ale łaskawe niebiosa! 
Limousin jest wielki a Laurieres mie są 
1a mapie oznaczone. Czy może sobie 
pani wyobrazić moją męke. poszukiwa- 
nia i zasięganie informacyj bez końca? 
\le wkońcu przecie znalazłem się tutaj. 
Wygłądajem na naszej małej stacji, 2 
tamtej stromy wzgórza. wśród nocy. 
Nie mogłem już czekać dłużej. Przysze- 
iem po swoje rozgrzeszenie i kochanie 
meje... 

Tereso, czy jeszcze nazwiesz mnie 
panem de Priges? 

— Albercie, — rzekła mu swóim 
śpiew nym głosem. — Tylko... jak sträsz 
nie pokąsały ci policzek, biedaku! Żądło 
okropne wpiło ci się... 

-- I w serce także! 

Jakże słodko było móć uśmiechnąć 


sie, 
Tłum. L. M 
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BALAGAN W RINGU! 
Niski poziom mistrzostw bokserskich. 


pierwszy | 
pięściar- 


Gorzej jeszcze przedstawia się sytuacja w 


refleksje nasunąć musi 
wadze pół średniej, w której osierocony Qan- 


mdywidualnych mistrzostw 


Smmłne 
wieczór 


skich Łodzi czarek nie może otrzymać tytułu mistrzow- 
Sukcesy naszej drużyny reprezentacyjnej] skiego, gdyż brak mu wogóle przeciwnika, a 
w spotkaniach z czołowemi zespołami zagra-| valcoverem mistrzostwa zdobyć nle można, 
nicznemi wskazywały na wysoki poziom bok- W pierwszym dniu zawodów , odbylo się 
su łódzkiego, dziewięć spotkań 2 których na dobrą sprawe | 


mistrzo- 
pierwszego 


Sprawdzianem tego winny być wyróżnić można jedynie 


stwa okregu. które jednak już | walke Banasiaka z Gawinem 
N ? + katąęt 1 l a 4 
dnia przedstawiały sie wtedy „AE ży która przypominała choć w części boks píer- 
Ze zgłoszonych czterdziestu zawodn wszoklasowy, czego niestety o0- pozóstałych 


wycofała sie wczoraj natych- 


równa połowa 
widząc że w swej kategorii 


mast po wadze 
ma przeciwników 
zbyt trudnych do pokonania. 


walkach powiedzieć nie można, 

W wadze muszej Gdański (Geyer) pokonał | 
ta punkty Bicera FH (Union) Krzywański I 
(ŁKS) — Liebermana (Bar Kochba). 


r af rad fad tårt z j, }, , 6 z 
DA tych» ouhate ron biil zy lfag p W wadze kyguclej L.eszczyński (IKP) wy- 
Pie cha e Merni trina Wdowińsk tyki Bi ty punktował Krzywańskiezo |, a Brzęczek (Zie. 
pea. Stanikowskiego OWINSKICRO, Blaty-| dnoczońe) — raczyka (IKP). 
stoka f całej leszcze plejady „śmłałków* niej ">" Aa à NE i) 
można Jakoś w żaden sposób dobrać ódpö- W wadze p'órkowei Spodenkiewicz (IKP) 
wiedniej wagi wygrał ma punkty z Paryzerem (BK) Wolfo- 
Meyer chciał trenować, to znów Lipiecj wicz (BK) uległ na punkty M 'chalakowi (Zje- 
chci dla odmiany przybrać na tuszy by dnoczone) a Wożźniakiewicz rek veral 
startować w wadze pół cieżkiej, choć przed| w 3j rundzie przez K, O. Z. Kustosza S): 
dwoma zaledwie tygodniami należał do kate- W wadze lekkiej Gawin (Geyer) przez dwie 


gorii Iekklej. 

Ten cały kontredans stanie się dnak cze- 
ściowo zrozumiały «dv się zważy że ò wa- 
gach półśredniei i średniej startują tury IKP. 


rundy opierał się Banasiakowj, W trzeciej jed 
nak sekundancj Gawina poddali go, Była to naj 
ładniejsza walka wieczoru, 


(ianczarek | Chmielewski a dla ich pięści ma- W Wj samej wadze Klimczak (ŁKS) wy 
ia hasl . bohaterowie zbył wielki Tespekt grał na punkty z Babickim (IKP), 

Efekt tej całe] historii jest taki że w wa- z i : a 
gaj ód średniej poczawszy odbeda się o- Stroną organizacyjna imprezy / dostosowana 
drazu spotkania finałowe  przyczem doidziej jest całkowicie do jej poziomu sportowego, 
dö tak „szlagierowvch”* walk jak: Chmlefew= 
skl — Barmowsk'"!  Łompies — Kłodas i 


skiego „starali się" umożliwić  przedstawicie: 


Kręne—Kuczyfński!!? 
Tak'ch finałów Łódź jeszcze mie miała!! 


Mecze o złoty nuhar. 
Czy Czerwoni zwycężą? 

mecz mistrzówski i Wisła z Pogonią, Drugiego 

dnia grają ze sobą zwyciężcy i pokonani, Dla 

zwycięzcy turnieju przeznaczyli jubilaci piękny 

złoty puhat, 


Dnia 1 i 2 lipca odbędzie się we Lwowie 
Jubileusz 301-etniego jatnienia Czarnych Z oka 
zji jubileuszu odbędzie się turniej piłkarski, w 
którym weźmie też udział | ŁKS, Pierwszego 
dnia turnieju gra ERS” z Czarnymi jako 


Niezwykły marsz na szosie aleksandrowskiej. 


100 zespołów na starcie. 


syflkacj. Start drużyn żeńskich z Ajcksandro 
wa rozposzne się o godz. II 40 

Da każdego zespołu będzie przydzielony 
olarz Jako kontroler zespołu Raport I start 
vastąnią na Bałuckim Rynku zaś meta będzie 
się zraldować przed koszaram: 28 p. Strz. K 

Około godz. 17-cj nastąp rozdanie na- 
gród zwycięzcom, W roku ubległym zwycię* 
żył 23 p S.K zaś w grupie B-Zw azek 
Sirzelecki-Łódź (powiat). 


———— 


lexoroczny marsz Związku Strzeleckiego 
otgfanzowainy w niedzelę ku uczczeniu imie- 
niu Marszałka Pisadskiczo, na trasie Łódź — 
Zg'erz — Aleksandrów — Cyganka — Łódź, 
zapowiada się imponująco, 
Dotychczas zglosiło się już ck. 90 zespołów 
męskich oraz 10 zespołów kobiecych, tak że 
ogólną ilość zespołów sięga setki Trasa dla 
mężczyzn wylasi ok, 30 kilometrów. zaś dla 


kablet. które wymauszerują z. Aleksandrowa 
do Łodzi 13 kim, O. godz 910 odbędzie się 

, r : ODPOWIEDZ ) SPO i 
raport który przyjmie wojewoda Hauke—No. PHA | DZIAŁU SPORTOWEGO, 
wak. Start rozpocznie się o godz. 7.10 przy: J. A. w Aleksandrowie, Chetnie przy- 
EWA M LA YE ; ohwimy się do prośby Pana, Czekamy na 680- 
czem co 2 minuty będa wypuszczane Liste porozumiene się w celu blłższego omó- 

pu dwa zespoły, wiena warunków 

Pod Aleksandrowem zespoły. będą  musłaly Kierownik działu sportowego przyjmie co- 
przeprowadzić strzelanie do specialnych tarcz. | dziennie w zodz od TI—I4 1 17—19, w nie- 
(bwa Cadot : R dzieję od 20—24. Rodziców Pana znamy oso- 
<'óre hędzie uwzelędnane przy ogólnej kla biście, Referencje zbyteczne, 


„EC HG 


w.ązanka cieka wych wiadomości. 


W trójmeczu hokeja lodowego, Anglja—Ka 
nada—Stany Zjednoczone rozegrano drugi zko 
lel mecz, w którym amerykańska drużyna Mas 
sachusetts Rangers pokonała kanadyjską To. 
ronto Nationals 5:0, Wynik sensacyjny, 

Słynny pływak szwedzki,  Capdrulat za 
wodowiec, uzyskał świeżo znakomity wynik w 
pływaniu na 880 yardów stylem dowolnym, 

Wynik ten brzmi — 10:17 sek., i lepszy 
jest od oficjalnego rekordu świata, będącego w 
posiadniu Amerykantna Crabba, 01,4 sek, 

Belgijska para kolarzy — sześciodniowe ów, 
Letourneur — Debaetas, pó zdobycia niedawno 
pierwszego miejsca w sześciodniówce Nowoyor 
ekjej, święci nowy triumf, wywałczywszy zwy- 


cięstwo w sześciodniówce Ghicagoskiej, W cią- | 6.15, kwiecień 6.16 


gu sześć dni para belgijska przejechała dystans 
— 8526 768. klm, 

Mistrz świata. bokser%i w wadze koguciej 
Át Brown pokonał w walce o tytuł mistrzn 
świata Włocha Bernasconi po 12 rundach -ha 
punkty, 

W czasie walki wydarzył się wypadek sensa 
cyjny: w czwartej rundzie sędzia ringowy zdy 
skwalifikówał Browna za cios jakoby niedozwo 
lany, Przeciwko decyzji sędziego ringowego wy 
stąpilj sędziówie punktóowi oraz publiczność, 
wskutek czego dyskwalifikacja została cofnięta 
i mecz doprowadzony do końca, 


Sport w kilku słowach. 


(—) ŁKS zorzanizuje w. bieżącym sezonie | 


lekkoatletycznym 
ua którą zaprosi 
tów polskich jak Kusocińskiego, Walasiewiczów 
nę, Pławczyka, Pozatem w imprezie wezma 
również udział najlepsi zawodnicy 
rekordz stka Świata *Wajsówna. 

Kwaśniewska, Głażewską Bobiwskim i th. ra 
czole, Ma to być 
które odbyły się dotychczas w Łodzi. Start 
Kusocińskiego 1 Walagrewiczówny bylby dla 


najwybitniejszych  lekkoatle- 


Łodzi największą atrakcją Sportowa sezonu | 
Sciślejszy termn i szczegóły imprezy będa 
przez kierownictwo sckcH  Iskkoatletycznej 


ŁKS=u wkrótce opracowane, 


Panowie z wydziału sportowego czy sędziow Co mas po pracy rozweseli ? 


zawieszo. 


Teatr Mieiski — Przedstawienie 


lom prasy ich pracę, okupując stolik prasowy, | na. 


Teatr Kameralny — Człowiek bez życia o- 
sob stego 

Teatr Popułarny — Przedstawienie 
<Zome. 


Adria — Dziwolągi 
Balika — | Dzielni wojacy TI Znajome z 
nicy. 


Ciphtòl — Mężczyźmi w łel życiu 
Casino — Przedziwna sprawa Klary Doa: 


n 
| Corso — Zumgu 


Czary — | 4-ch uciekinierów M. Krymina- 
bści 

Grand „ Kino — Driewcze z gór 

Luna — Madame Butterfly 

Metro — Dziwolązł 

Palace — Monia żona hochstapierka 

Pan = Olos pustyni 
i Przedwiośnie Człowiek którego 
om. 

Splendid — Ludżłe w hotelu 

Stylowy — Blond Venus 

Sztuka — 100 metrów miłości. 


zabi” 


Co zgotować jutro na obiad? 


Zupa cytrynowa z ryżem. 
Pieczeń wieprzowa, kartofle i bu- 
raczki. 
Legumina czekoladowa. 
WINSZUJEMY. 
Jutro: Katarzynie, 
Wschód słońca 5.36 
Zachód — 17.50 
Długość dnia 12.14 
Przybyło dnia 4.22 
Tydzień 12 


aaa... ZAZNA 


lub SU 321 46 bed 720 BI 96%+ 806% 77 065 
07051 221 4% 573 1IO%T dd 4 60+ v40 81 Bèt 

3%03* lv6 29% 319 95 42] 29 7 U 91 n$u 
SR 70] 05 32 81 SSIF 97 3%WIR 145 % 377 49i 
630% 40313 416 28 538 76 656 41083 BIEGŁ 02 
795 950 57 72057% 60 258 634 128+ 83 556 995 
43006 160 71 26300 07 26 432 39 585 97 730 53% 
77 92 43514 32 SI] 64 920 56 45062 173 359 
615 9% 802 Brit 68+ 46102 29 50 270 317% 44 
436 88 503 31 41 662+ OR 776 79 N09 28 77 919 
21 47114 73 70 370 604 48079+ 232 338 402 6W 
511 83 640 47 832+ 96h 84 49014 74 202% 4% 
400 718+ RR 820 24 910 % 50032 94 ISR 309 542 
04 630% 796 SRI 908 51002 634+ 42 786 RAS 49 
086+ 52116 53 91 421 585 637 700 846 984 
53003 11 59 209+ 320 96 441 5%) 40 n00 58 724 
29 34+ 60 884 4 943 54055 152 53 75 95+ 
341 415 502 604 721 RO5 90 92 817 55046* 237 
62 71% 435+ 61 98 508 667+ 703 65 903 56007 
68 88] 444 49 624 97 7427 85 R42 929+ 60 99 
A7205 320 474 75 538 51 60 801 934 58059 79 


Komu sią SZCZĘKĆ © 0$9. ohne? 


VELNA TABELA WYGRANYCH XXVI 
POLSKIEJ TOTERII PAŃSTWOWEJ 


Wezorńj, w jedenastym dniu ciągnienia 5-ej 
klasy 2bej polskie, loterii państwowej wygłae 
ne padły na numery następujące: 


15.000 zł. na nr, 3947. 

10.000 zł. na nr. 77416, 

5.000 Zł na mr. 28031. 

2.000 zł. na nrsy: 1199 11129 1530) 
260538 2041] 44269 46916 47651 48000 
5203 80159 127902 136721 139515 141500 

1.000 zł. na nr-y : 3078 3203 5141 6531 
12829 13112 17577 18644 25340+ 31935 
4845 46608 50003 51244+ 512834 
42157 57492 62425+ 63890 67478 63047 
16721 87920 90152 96736 101821 102699 


:04473. 109028 LI0I35+ 1112182 113553 | 126 47 250 301 50+ 51 83. 467 53.521900 73-84 
120176 1225977 _ I25823+  128940|or2 62 59050 128 53 222+ 303 483+ 94 SRG 032 
132431+ 136816 137461 143922 145020 | 96 emooz+ 29 168.86+ 226 62 304 407 50 53 515 


146634 147267. 


Po 250 zł, na N-ry: 


10 62t 380 673% 820 1233+ 94 467 503 85 
709 39 847 85 903 376 240 529.58 428 504 49+ 
639-700 94] 96 3261 91 437+ 513 b03 37 702 
836 4008. 60 213 75-357 626% 727 903 36t 6l 
5017 24 126 75% 92 XBt 439 527 GR 854 63 
971+ 6047 299 332 68 418- 507 80 82 534 . 82 
914 7052.56 101 80 263 368 502 94 701 47 859 
8009 75 8h 267 322 43 565 695 8% 97 980 9016 
05 117 21 309 652 759 802 10015 .85 150 381 
512 754 57 890 906 35 11402 12 82 604 31 + 40+ 
349 66 12071 82 129+ 313 67 74/514 47+ 698 
134+ 67 919 13180 % 242 60 319 554 751+ 
141504 228+ 07 300 61 654 80 88 7917 15463 
150 828 69t 84 914 84 16215 435 720+ 876 
14 17025 14] 282 490 506 815 27 62 18004 10 
164 71 83 229 325 37 547+ 33 69 6397 9 
846+ 99 190038 21 101 214+ 51 485 691 20241 
342 76 4350+ 77 527+ 734 R48 64 21019 83 152 
210 16 19 565 651 90+ 98 918 22024 103 22 244 
317/437 43% 604 895 W6 16-47 82 23001 42 99 
144 534 63% 74) 822 85 24012 104 38 265 76+ 
457/607 22,62 725 826 54 65 25028+ 186 93 202 
76 331 72. 470 BH 99.523 44 86664 930 64 
26003 05 172 246 4267 35 79 93+ 545 83 650 75 
702 45 75 807 27006 15 152 79 82+ 291+ 98+ 
329+ 37 4%5 533 30 636 81 703 36 905 28067 69 
92 186 262 500 654 7477 20008 132 430 55+- 75 
517 727869 973+ 3012 39 265 68 97 308 548| W44 402 47 SOF BISE 789 82070 160 214 38 
627 33 7031015 18 150 220 29 538 754 32010 35| 085 91007 157% 83 257 410 214+ 516+ 46 04 
94-+ 104 270 310 42 450 509+ 624 36 53 65 0061417 41 032 98 02036231 52 63 3214- 52 441+ 
07 45 72 332914 303 47 77 453 71 740 OSR 341201520 GN 737 072 03023 39 340 523 726 47- 843 
37+ 250 AR 558 AIG 740+ 85 ROG 351%5-+ 200 © 0N3 47 94000 160 GR 22F-- NIF 66 431 RR 
308 * 97 4751 510 790 815 963 56005 28 34 68: 549 614 31 995 95002 70 226 316 77+ 426 625 


782 96 850 61001 15 46 94 103 38 300 78 472 85 
570 613 63 75 730 64 v3 62026 97 120 93 402 34 
64 353 434 94% 523 650 718 878+ 6324] 71 406 
10 59 501 639055-+ 734 66 BIG 958 98 64007 32+ 
309 51 59 413 63 6R+ BR+ 592 706 97 91< 65003 
156 77 312 40t 457 76 542 91 635 70 87+ 864 
921 66006 43+ 44 143 53+ 54 326 71 300 526 
132 38 906 47+ 67124 72+ 302 572 621 788 
RIBE 68154+ 314 563 610% 70 786 807 74+ 943 
09017 78+ 106 221 731 70038 14R 49t 535 84 
R9 663+ 747 74 76 89 907 51 96 71060 112 42 
45 341 64 423 50 79+ 670 94 714 911 72063 89 
142 222 86 728 804 40 R5 006 
38 %0 388 453 512 41 608 711 
74073 237 389 OR+ 554 73 BR 
71 942 98 75022 R5 144 242 328 31 
676 713 74 92 835, 

76052 1R5+ 328 98 438 70 516 805 19+ 77065 
88 102+ 85 387 405 10+ 47 48+ 520 085+ 
78450 54 06 576 6R9 780 RÓG 70092 28] 315 38 
481+ 577% 644 754 72+ 816 18 80152 1367 56 
97 304 77 487 527 37 650 830 65 937+ 83075 
440+ 766 930 84005 8 4R 179 86 707 30 97 875 
932+ 73 R50B1+ 241 43+ 75 323 26 02 519 64 
87 608+ 712 41 73 959+ 68N33% 207 78+ 87 
370 696 799 801 94 87102 23 212 70 48 63 84 
574 670+ 759 60t 95 823 41 88278 367 72+ 
54-+ 54 83 743 85 ROO 007 48 80100 78-+ 614 
28 33 742 949+ %0125 49+ 375 407 92 665 722 
81 356+ 432 519 20+ 661 719 923 81024 165 


69 
36 
95 


„—nn Z o RA 


e 


138 920 %6139+ 370 93 531 85 671 

$91 97053 168 214 27 3% 21 423 3 
*55 MOJIH 55 97+ 
54 6b 703 204 948 90048T 290 388 4Ih sus 75+ 


63] 813 27 6 9% 983 100072 175 206 407 766 76 
s%6 953 101071 IVI 499 32 662 632 92 749 52 83 
102249 86 532 n33 53 710 15 27 80 10W08 244 
104104 
286 306 445 94 524 JISt Ré 105044 234 46 59 76 


49 469 + 94% 694 763+ obt 848 9764 


137 84 85 512 74 794 SW 47 90 95+  106099* 


95 222+ 44 300 55 454 533% 637 72 875 Vò 
108006 18 
264 94 380 628 27 61 788 AW 87 100026* 45 
127 63 264 369 736 600 944% REA 96 943 84] 10055 
155% 209 73 76+ 305% 519 40 90* 694 8% 13 
970 
1I20I3 + 44 R3 134+ 224 331 540 R5 663 89 707 
42 54 805 44 94 113137 56 320 23 408 33 520 629 


s8 107120" 76 360 82 493 686 888 


19 74 111001 48 284+ 470 81+ 620 722 


840 85. 


144031 164 365 36 448 56 51i 6RI 702 826 
115121 204 303 19 57 445 49 61 641 69 727 875 
116168 93 262 313 462 556 BIt -870 93 950 
117065 74 140 55 56+ 66 76 214 59 83 96+ 346 
536 54+ 951 59 118126 464 71 08 841 81 946 60 


119015 262 92+ 302 05+ 434 89 564 B3 603+ 


26 901+ 40 120069 129 207 83 308 24 433 593 95 


lokalni ż 
Janowska | 


impreza największa z tych | 


zawić” 


726 59 94 
707 54T 
179 204 67 69 401 82 54% 


(=) Na walne zchranie PZGSsu. które 'od- 


wielką Imprezę ogólnopolską będzie się w nadchodzaca niedzielę w Warsza- 
|wie przy udziale mæn delegatów łódzkich 
pp d Wlańkowskiego f'Szterma, związek łódz- 
ki zgłosił wnfosek “aby przedsięwziać u od- 


powiednich czynników Starania co do obniiże: 
nia ceh przefazdn „zespołów sportowych. kole- 
ją o 80 proe Tego rodzaju zniżka ułartwiła- 
by ozfomhie nawiażanie Strosthków Sport 
wych t rozzrywanie spotkań miedzy poszcze- 


gólem akredami w. trachi Sportowych. 
(—) W zwiazku. ze zbliżającym się termi- 
nem zawódów © mistrzostwo w graci Sporto 
wych informujemy się Że nie wszystkię ze 
spoty zcesżłoroczńe zgłosiły swój udział dð 
mistrzostw Fakt tën ułumaczy sie trudne 
warufikann finansowemi e kosztami dakie- przy 


puhliczności 
Dlatego też 


zainteresowaniu 
pociągnia ża sobą mistrzostwa, 
żachodz? możliwość Że poszczezólńe klasy 
beda „miepelne” t zm. będą liczyły znacznie 
mnie" drużyn mż przewiduje dotychczasowy 
regmlium'n ŁOZUS U 


LECZNICA 
ZGIERSKA 17 


przyjmuje chorych 
we wszystkich specal- 
nościac! od 9-ej rano 

do 7-ej wieczór. 


Porada 3 złote 


Ur, med: 


L. BERAMAN 


CEGIELNIANA 15, tel. 149-07 
Specylista choró wenerycznych 
skórnych : moczopłciowych 
do Il er i od 4-ei do 
9 ei do 1-«j, 


ohbecnvm nkłem 


|Irzytmu'w ed god: 8-6: 
B-ej w niedziele i święla od godz 


DR. HELLER 


Choroby skórne, weneryczne 
i moczopłcjowe. 
przeprowadzi: się na al. 
Trauguita Ś. tei 179-89 


Przylmułe 4-11 rano 1 4-8 wiec. 
w niedziełe ! święta od 1-2 on 
DOKTOR 


H LUBICZ 


Choroby skórne, weneryczne 
i moczopłciowe 
Cegielniana 7, — telefon 141-32 


Przylmułe od godz *-10 12-2 5-A wiecz 
W niedziele * świta nd Q do II rana 


Doktór 


ZIOMKOWSKI 


UL. 6-go SIERPNIA 2. 


Choroby skórne, weneryczne 
i moczopiciowe. 
przy mu e od 7 — 418 — 9 wiecz. 
w niedziele od 10 do 1 po poł. 


Dr med. 


H. KLAĄCZĘĄOWA 


położnictwo i choroby kobiece 
Piotrkowska 99, 
te 1. 213- 66. 


853 927 76 121001 303 97 400 14 63+ 87 775 94 |Przylm, zedu. od 10—:2 i do 5—8 po pół. 


891 958 122040 


79+ 88 101 08 37 211 32 449+ 85 924 79+ 
781 89+ 808+ 22 57 960 95 127060 120 200 44+ 


363 438 532 52+ 728 48+ 851 S2* 932+ 53 


55 64 192+ -207 54 930% 45 
123151 259 340% 64 4227 550+ 833 51 87 124039 
53 481 564 94 703 R22 47 1251434 47 212 60) 
363 96+ 465% 89 533 72+ 847 925+ 51 126004 


DOKTÓR 


H. WOŁKOWYSKI 


Cegieiniana 4, tel. 216-90 
Specjalista chorob skórnych, 


128191 93 233 400 13 62 SS2*% 604 08 52 723+ | wenerycznych i moczopiciowych. 


863 86+ 992+ 129164 34 201 08+ 381 430 92 | rzyjmu e od 
526 27 646 75 855 920 130229 351 63 98 063817 


965 76 131015 154 271 331 39 403 89+ 525 658 
65 783 807 980 132019 45 151 385 88 460+ 758 
819 95 940 81 1343049 70+ 131+ 85 
431 55 616 42 70 755 892 950 134085 1! 
266 315 31+ 57 499+ 704 930 63 135119 
223 311 413 31+ 619 26 66+ 
136010 62 67 212 42 
71 875 1371554 210 7 
138009 24 339 60 87 
311 635 725 817 63 
95 315 61% 79 80 427 
141059 108+ 224 371 + 
129 239% 417 80 82 
143024 111 25 69 72 77 417 
973 144168 71 93 207 29 342 730+ 


737 47 
4j 
546+ 139097 163 98 


989 90 


sszgZe 


90 732 


86 685 
861 92 145035 


140058 103 271| PŁYTY gramofonowe 95_gr. 


odz 8 do 2 iod 5 de 9 


w niedzieie « święta od gods, 9 do 1 


Ugłoszenia drobne. 


ŁAGINĄŁ bilet uczniowski bezpłatny 
Nr. 127, na rok 1932/1933, wydany przez 
Dyrekcję Kolei. Elektrycznej Łódzkiej 
na imię Eugeniusza Ossowskiego, 


Najhowe 


117 35 21200 364 97 408+ 28-35+ 59 727 71 94| ZŁOTO, biżuterjię tkwity lombardowe 


86+ 
4F 


52 


30 


905 96 146050 114 34 42 313 404 32 
GOZH 19 767 860 96 147055+ 73 1027F 
532 698+ 918 88, 


Na numery oznaczone * padły premie. wy- 
sokość którvch 
dniu ciągnienia 5-ej klasy. J 


kupuje i płaci najwyższe ceny Magazvn 
mbilerski t Fliałko Pintrknwska 7 


PRZYJMUJĘ 


<arków od 2 


«wszelkie reperacje ze- 
zł. z gwarancją. Wiecze 


ustalona będzie w ostatnim| ne szkło 1 złoty, Fabr. zeg- „Chrono 


metre”, Łódź, Piotrkowska 116, - 


z, R 


Cofnięta d yskwalifikacja boksera.| Życie ekonomiczne. 


BAWEŁNA. 
Nowy Jork, 22 marca. Loco 6.25. marzec 
maj 6.19 
Nowy Orlean, 22 marca, Loco 6.18- marzec 
610 maj 618 Tipies 633. 
Liwerpóol, 22 marca Loco 5-15. marzec 
494. kwiecień 4938 mai 4.94 


Egipska, 22 marca, Loco 7.11. marzec 6.81. 
maj 6.88, lipiec 697. 


Waluty dewizy i akce 
na giełdzie warszawskiej 


SŁABSZE USPOSOBIENIE DLA DPEWIZ. 
EUROPEJSKICH. 

Na zebraniu głełdy petiężnej nastrój był 
cfelednołryv Dewfzv cńropeiskie ksztakowały 
się zniżkowo. Gdańst był tańszy 6 15 gr na 
100. galdenach „gdańskich. Flolandja tyleż <a 
sda na-.100.f, hol, Londyn obniżył sit o 17 wr. 
na t finci Paryż o dgr u 100 fr. fr. oraż 
czwaliarja 625 gr na 100%. szw Bez zmia” 
ny: pozostały: Piza- | Włochy: 

Dewiza. amerykańska. byla 
Inrk — cżek t kabel zyskały po 
larze. 

PAPIERY PAŃSTWOWE SŁABSZE. 

Grupo pożyczek promjowych cechował nu: 


mocna. Nowy 
Zr na I do, 


strój ożywiony. kursy jednak kształtowały 
się naogół zniżkowo. 3 proc. Pożyczka. Budo: 

7 - A 
wama obniżyła się o 85 gr Dolarówka o % 


gi. ordz 4 proc „Pożyczka Inwestycyfna o 75 
gr ma <złioe. 

Z fmrych papierów państwowych po nie” 
zmienionych kursach nabywano listy | obligas 
cie banków państwowych 7 proc. Pożyczki 
Stabflizacyjnd przy ŻywszYch obrctach straci» 
ła w reżultacie | prod. 10 proć - Pożyczka 
Kulelowa zaś była łańsza 0 050 proc. 


ZMIENNA TENDENCJA DLA PRYWATNYCH 
PAPIERÓW LOKACYJNYCM. 

Listy. zastawne... stołecznych | towarzystw 
kredytowych uleszyły się większem zalntgre: 
suwafiegm. 4 proc Listy Zastawne Tow, Kred 
Ziem, Warsz (ost not, 14 b m.) byly dróższe 
0.125 moc 44 pół proc listy  Zastawne 
Ziem. Warsz. zmian nię wykazały 8 proc. 
Listy Zastawne m. Warszawy po pewnych wa 
haniach zakończyły zebranie cene 0.75 proc 
niższą. 5 prog, Lfsty Zastawne m Warszawy 


natomifast „obniżyły stor os 1 proc. (ost not $ 
b. m.), 

Grip prowincjonalią reprezentowały 10 
proc Listv Zastawne Tow Kred m Łodzi po 


kursie 00:50 „proc wyżęzym w porównaniu 
do „ostatnich olicjalnych notowań z diia- 15 b. 


th 
PAPIERY PROCENTOWE. 
Premijóowa Pożyczka Budowlana ser I 41.22 
4,16. Premji- Pot Dolarowa. seria- til- .54 3: 
5435, Premiową Pożyczka  Inwestycvin 
10460—10475 Pożyczka Stubiszacyfna 1927 r 
5650-5613 Pozyczka Kolejowa 10400. Listy 
Zagawne Banku Rolnego 83,25. Listy Zastaw” 
ne Banku -Rolnegv 94.00. Lists -Zast Banku 
Gosp- Krai. H em. 5425 Listy _ Zast: Baku 
(955. Krag lém 9400 Oblicacjie Komunalne 
Barku Gosp. Kraj II em. 83.25 Oblizacie Ko- 
munine Banku Gosp. Krak I em 02400. Obli- 
gasie- Rudowlane- - Banku... Gosp Kraj |. em. 
9300 Listy Zast. Tow Kredvt Ziemsk w 
Warszawie 32.00, Listy Zast. Tow. Kred. 
Ziónrsk ow; Warszawie 1550 «Listy Zast Tow. 
Kred m. Warszawy 5000. Listy Zas. Tow. 
Kred. m Warszawy 42—41 25—41.50, Listy 
Zast uw Kred. m Siedlec 91,00 y 


AKCJE == NAOGÓŁ SŁABSZE, 

Na zebraniu giełdy papierów  dvwideńdo- 
wych panował nastrós miejednollity W _ grupie 
bankowej obrącano jedyrie aktami Banku Poł 
sk'egó które żyskuły 25 gr. na sztuce 

Z otkrowniczych przedmiotem  tranzak 
cyj były akcje Warsz Tow, Fabryk cukru 
które w stosunku do ostatnich notowan ofici 
z dn. 16 b m straciły 25 gr na kursie Grt 
pe mstalurgiczna toprezentowały Starachowi- 
Ce: „które przy zmiennej tendencii cieszyły się 
stośun owo duże  zalntercsowaniem. W re- 
zultacwe akcje te zzkończyły zcbrmwe ze stra” 
tą 25 mr na samet. 


KURSY AKCYJ. 

Bank Polski 76—76.25 Warsz, Tow 

Cukru 417.25, Starachowice 10,10% 
GIEŁDA ZRKOŻOWA WARSZAWSKA 
! POZNAŃSKĄ 

Wnrszawa, 23 marca.  Urzedowa ceduľa 
Giełdy. Zbożowo. Towarowej ceny za 100 kt. 
parytet wagón Warszawa, w handlu hurto- 
wym ladunek wazon.; kursy ustalone na pód 
stawie con gieldowych: otręby pszeńte grube 
1150—1200: otreby pszenne średnio 10.50— 
1100. Ogólny. obrót 1.706 tonn, w. tem żyta 
780 tonn Usposobieite spokojne. Reszta nofo- 
wani bss ziitany. 

Poznań, 22 marca, Urzędową cedula Giel- 
dy Zhożowej | Towarowej Warunki: handel 
hurtowy parytet Poznań, dostawa bieżąca, za 
10 kę Kursy ustalone na podstawie con or. 
jentacyjnych: żyto 17.75—18.00 (usp spókóf 
ne). pszenica 3400—3500 (usp słabsze): icz. 
meñ browarniany 1550—[700 (usp. spokoj. 
ne); jęćzmień 631—601 grl 1450—1525 (usp. 
<nckojne): jęczmień 643—662 gri 1400—145 
(usp. spokoine): owies nadający się do słewu 
1475—1575 (usp. słabe); owies  pastęwny 
1200—12.50 (usp słabe): mąka żytnia 65 pro» 
centowa z workiem 29.00—3000 (usp słabe) 
mąka pszenna 65 proc, z wor. 5200—5400 
(usp spoknine): otrehy żvtnie 1000—1025: 0- 


— 


Fabr 


tręby pszenne -[000—11:00. — pczenie grr 
be 11.00—1200: rzepak  45.00—4600: rzepik 
42.00—4700; gorczyca 40.00—46 004 wyka 


1250—1350: peluszka 1200—1300; groch Wik 
torja 21.00—2400: groch Folgera 4400—37.0: 
juha niebieski 750—850: lubin żółty 9:00— 
10.00; stradeła 1225—13.25; koniczyna czer- 
wana %000—1/000; koniczyna  błała 70.00- 
100.00: koniczyna szwedzka 90.00—110.00: Zee 
mmłak' jadalne 210—240; ziemniaki fabryczne 
l ks. proc Magri Ogólne usposobienie spo» 
kaine Tranzakcie na odmiennych warunkach: 
żyta 1475 tonn pszenicy 105 tonn. jęczmienia 
45 tonn: owsn 15 tonn: otrgb żytnich (5 tomm. 


Dr. med. 


MARKOWICZOWA 


Choroby skórnę i weneryczne. 
zawaąadzka 14 
telefon 166-35, 


Przęfmule od 8 dn 16 ranri I ad 3 dn 8 wesołe, 


s 
Dr. 


$. KANTOR 


Spec, chorób skórnych,. wenerycznych 
redirekti iedera 
przeprowadził się ma ul. 
Piotrkowska 90, 
telefon 129-435 
Przyjmie od 8 — 2 1 o4 5 — 9 wiesz, 
w niedziele | świeta od 8 — 2, 


Mr. ©, 


Czy przenieść panu dom? 
Oryginalne przedsiębiorstwa w Ameryce. 


W Ameryce uważa się w licznych 
wypadkach przeniesienie domu z jedne- 
go miejsca na inne za korzystniejsze, niż 
rozebranie starego budynku i wzniesie- 
nie nowego. Istnieją specjalne firmy tran 
sportowo-budowlane, zajmujące się prze 
noszeniem budynków Tak np. towarzy- 
stwo Eichlay i $-ka przenosi rocznie 

200 do 300 gmachów. 

Rząd stanu Wirginja w miejsce zgo- 
rzałego Kapitolu w Charleston posta- 
nowił wznieść nowy w zabudowanej 
już dzielnicy i w tym celu 

zakupił 50 budynków, 
przeważnie z cegły, które miały być 
zburzone. Niektórzy właściciele domów 
wpadli na pomysł przeniesienia domów 
Istotnie też wymienione wyżej przed- 
siębiorstwo przeniosło 38 z tych do- 
mów na niezabudowane tereny, 

odległe o przeszło kilometr 

od miejsca pierwotnego, 12 will, dla któ 
rych nie było tamże miejsca, przenie- 
siono na pontonach nawet na drugą stro 
nę rzeki. 

Bardzo ciekawem poczynaniem było 
także przeniesienie gmachu handlowego 
Woodwell w Pittsburgu, budynku ma- 
jącego 

8 pietr wysokości. 
Konstrukcję żelazną u dołu przecięto 
zapomocą płomienia tlenowego, następ- 
nie uniesiono cały gmach zapomocą 
1200 wind o 30 cm. w górę i przesu- 
nieto o 12 m. bez wszelkich przeszkód 
i uszkodzeń. Rozebranie fmachu i wznie 
sienie nowego kosztowałoby 2.750.000 
dol przesunięcie zaś kosztowało tylko 
80 tys. dol. 

Żaden z przeniesionych domów nie 
ucierpiał przeciwnie zdołano 

naprawić pewne usterki, 
jakie z biegiem czasu uwidoczniły się 
w budynku. 

Naogół decydują o przeniesieniu bu- 
dyńków wzdlędy finansowej natury. nie 
brak jednakże wypadków, gdzie przyczy 
mą przeniesienia są momenty natury u- 
cziuciowej Tak pewien magnat węślo- 
wy przeniósł zbudowany przez swedo 
ojca dom a zagrożony nową linją kóle- 
jową przez 50 m. wysoką skałę i umie- 
ścił go w odległości 150 m. po jej dru- 
glei stronie Nad dziełem tem pracowało 
dniem i nocą 


35 Indzi przez 3 miesiące, 


Rekordy przemysłowe czy sportowe ? 
Dlaczego odroczono spartakjadę sowiecką... 


Indry 4 bk -ę PANNA as 

Po wywołujących sprzeczne opinie 
„sukcęsach** przemysłowych  płatiletki 
w postaci Dnieprostrojów, Magnitogor- 
sków i t. d., przyszła kolej na sowiecki 
sport. 

Sport w. Sowietach wprzągnięty zo- 
stał w ostatnich czasach w ramy planu 
pięcioletniego. Sportowcem. maiącym 
prawo noszenia specjalnej odznaki z na 
pisem „Bądź gotów do pracy i obrony*, 
nazywa się w Rosji ten, kto nietylko 
dobrze skacze, biega. pływa, ' jeździ na 
rowerze i nartach. lecz równocześnie 
umie 

obchodzić się z maską gazową, 


strzelać, rzucąć granatem, prowadzić sa 
mochód. traktor lub siewnik, a w fa- 
bryce czy w. warsztacie. biurze =- czy 
szkole zobowiązuje się pracować sumien 
miej 1 produktywniej. niż dawniej. 

Sport sowiecki jest mieszaniną wy- 
chowania fizycznego. przysposobienia 
wojskowego, oraz codziennych zajęć, 
wykonywanych nie--przeż jednostki, 
lęcz przez zespoły. 

Sowieckie zawody, sportowe muszą 
się więc składać z. tych wszystkich punk 


——00—— 


Uczucie macierzyńskie suczki. 
Zimne serce ziemianina. 


W Achenkirchen wydarzyła się nie- 
gawmo wzruszająca historia, która dowo 
1zi, że suczki zdają sobie zupełnię spra” 


wę ze swych uczuć macierzyńskich. Wła | 
|pywała ziemię tak: długo, łapami, aż 


ciciel sporego majątku zićmskiego zaj- 
nował się juź od wielu lat 
hodowlą rasowych psów. 

Między swą psiarnią miał teź ślicz- 
ią $yczkę z ras gończych. Psy te na- 
lają się doskonalę do polowania. gdyż 
mają węch tak rozwinięty, że zwierzy” 
na nigdy im się nie wymknie, 

Qdy na wiosnę przyszły na Świat 
szczenięta właściciel przekonał się, że 
są ło' jakieś okropne * mieszańce, -Nie 
miał zamiaru chować ich, ale postano- 
wił zgładzić je stopniowo, — przypusz 
czając, że matka łatwiej to zniesie, niż 
zdyby jej odrazu | 

zabrano wszystkie psiaki. 

Wreszcie gdy: biednej psinie zabrano 
wóste szczenię, posmutniała bardzo, 


niw m m m a Z PY W m M I O A A O Z W R O RK, 
Redaktur naczelny: Franciszek Probst. 


PŁ 5 A r 4.4 
tów. Takim młał być również program 


Znany fabrykant aparatów fotogra- 
ficznych „Kodak'* Eastman pragnął roz- 
szerzyć swój salon muzyczny. Dobu. 
dowanie było niemożliwe bez uszczerb- 
ku dla ogólnej architektury domu. Po- 
dzielono więc dom na dwie części i 
rozsunięto je o 3 m. poczem wbudowa- 
no w środek odpowiednie ubikacje. 


Sensacją nawet w Ameryce było 
dokonane przed kilku laty przeniesienie 
z Chikago do Milwaukee o 100 klm. 
przez jezioró Michigan dwóch sylów zbo 
żowych, o długości 12 i wysokości 17 
m. Rzecz prosta, że nie każdy budynek 
nadaje się do przeniesienia, szczególnie 
tam, gdzie grunt jest piaszczysty. 


„E € H O” 


Wiceminister skarbu 
Stanów Zjednoczonych. 


JAMES WARBURG, 


został 
Sta- 


svn  hamburskiego bankiera, 
mianowańy wiceministrem Skarbu 
nów Zjednoczonych. 


Różnokolor 
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owe wWłOSY 


Ostatnia moda Paryża. 


Do tej pory najwyższym  autoryte- 
tem w dziedzinie fryzur kobiecych w Pa 
«vżu był mistrz sztuki fryzjerskiej. sław 
ny Antoine, jak wiadomo, Polak — Cierp 
likowski. Gdy ze znanej w całym Pa- 
ryżu pracowni Antoine'a wyszedł jakiś 
owy, choćby najbardziej fantastyczny 
pomysł fryzury kobiecej. stawał się on 
w tej samej chwili „dernier cri mody 
z nad Sekwany wybiegał na cały świat 
i zdobywał wszędzie sukcesy. 

Obecnie jednak wyłonił się na grun- 
cie Paryża 

nowy „mistrz“ sztuki fryzjerskiej. 
Francuz Girault i za jednym zamachem 
stał się poważnym rywalem dla jedy- 
ej dotąd wyroczni. jaka był Antoine 


Kiedy przestanie działać 
kaloryfer Europy? 


„Zielona przyszłość pustynnej Sahary. 


Z prawdziwem uczuciem ulgi ocze- 
kujemy wszyscy przybycia wiosny, za 
dowoleni, że w tym roku mroźny ksią- 
żę północy prędzej nas opuścił, aniżeli 
się tego spodziewaliśmy. Zimę uważa 


| się bowiem za „zło konieczne”, a świat 


cały byłby niezmiernie rad, gdyby fi- 
zycy. technicy i meteorolodzy oświad- 
czyli pewnego razu. że odtąd 
zimy gnębić nas nie będą 

gdyż potrafimy sami „poprawiać“ powo 
dę. według naszego widzimisię. Nie na- 
stapt to chyba nigdy. powinniśmy raczej 
obawiać się pogorszenia naszego klima 
tu. z nie zmiany na lepsze. 

Rzut oka na glob ziemski przekona 
nas, że kontynent nasz korzysta ze spe 
ciainego przywileju. Przyglądając się 
howiem połutniowej półkuli. zauważy- 
my, że lodowe pola biegunowe obejmu- 
ją tam znacznie wiekszą powierzchnię, 
aniżeli na północy. Na szerokościach. w 
których na północy kwitnie jeszcze u- 
prawa roli na półkuli południowej wys- 
py pokryte są płaszczem lodowym. 

Dwie okoliczności złożyły się na te 
korzystne dla nas warunki klimatvczne. 
Po pierwsze. podczas gdv pora zimowa 


spartakjady. 


Jej organizatorzy spostrzegli jcd- 
nak, że jest rzeczą śmieszną spodzie- 
wać się, by który z robotniczych zespo 
łów europeiskich zechciał popisywać się 
na stadionie moskiewskim zajęciem, l:tó 
re spełńiać może w życiu codzienuem 
np. kierowaniem traktorem., 

Robotnicze reprezentacje Zachodu za 
produkowałyby natomiast na spartakja 
dzie:swój bogaty © repertuar -rekordów 
czysto sportowych. indywidualnych. 
któremu Rosjanie nie przeciwstawilby 
niemal nic. Przyszłoby do klęski, do 


kompromitacji 
wobec tłumu widzów. 
Nic więc dziwnego, że odroczono 


spartakjadę na rok. 


Przez ten czas sportowcy  sowięc- 
cy uganiać się będą za pogardzanym do 
tej pory rekordem czysto. sportowym, 
rekordy przemysłowe zejdą na plan 
drugi. Wszak chodzi o propagandę So- 
wietów wobec zagranicy. Praca w 
tym kierunku już się zaczęła. 


uie chciała nic jeść i tylko biegała wę: 
sząc po całej posesji. Po kilku godzi- 
sach odnalazła wreszcie miejsce, gdzie 
zakopano jej ostatnie dziecko. Rozko* 


wreszcie znalazła szczeniaka. Uięła zwie 
rzątko: ostrożnie zębami, wyciągnęła je 
4 jamy i wyjąc żałośnie, usiłowała 
ogrzać jego zimme ciałko. Położyła się 
na ziemi i przez dłuższy czas rozciera* 
'a małe stworzenko łapami, jakby mia- 
ła nadzieję, że w ten sposób przywoła je 
do życia. 

Kiedy zobaczyła, że wysiłki jej nie 
odnoszą rezultatu, zakopała szczenię 
sama. Przez długie dni nie chciała 
biedna suka opuścić grobu, nie jadła i 
nre piła z rozpaczy po utraconem Szcze 
tięciu i dopiero przybliżający się sezón 
polowań 

obudził ją z tej martwoty. 


— 


dla półkuli północnej jest porą najkrót- 
szą na południe odwrotnie zima trwa naj 
dłużej, a równocześnie w czasie zimy po 
judnia (naszego lata) ziemia najbardziej 
jest oddalona od słońca. Już więc ze 
względów astronomicznych chwilowo 
półkula północna jest w korzystniejszem 
położeniu klimatycznem. 
aniżeli półkula południowa. 

Drugim czynnikiem pomyślnym dla 
nas jest fakt., że decydującą rolę zwłasz 
cza dla Furopy. ódgrywa Golfstrom. któ 
ry jak naturalny kaloryfer obdarowuje 
ciepłem wybrzeża naszego lądu. Ciepłe 
te wody opuszczają właśnie jako Golf- 
strom zatokę amerykańską pomiędzy 
Florydą a Kubą. Porusza się on średnio 
z szybkością przeszło jednego i pół me- 
tra na sekundę i siega, aż do dna 

kanału głębokiego 600 metrów. 
Okoto 90.000 kilometrów _ sześcien- 
nych wody unosi Golfstrom w jednej go 
dzinie. Olbrzymie te masy ocieplonej 
wcdy, które spływają z prądem Golf- 
stromu do Oceanu Atlantyckiego ogrze 
wają ciążące nad niemi masy powietrz- 
ne. i 
Ciepło dostarczone przez prąd Golf- 
stromu Europie oszacawują uczeni na tę 
samą ilość ciepła, fiką  otrzymanoby, 
spalając co minutę 

dwa miljony tonn węgla. 

Ogromne te ilości ciepła nie mogłyby 
jedrtak ogrzać lądu. gdyby pomyślne 
wiatry nie uniosły warstw ogrzańcgzo 
powietrza w głąb kontynentu. Przewa- 
ga wiatrów zachodnio-wschodnich na 
Atlantyku północnym ułatwia właśnie 
to centralne ogrzewanie Europy. Tylko 
w rządkich wypadkach, zdarza się, że 

złośliwy wyż atmosteryczny 
ponad Europą północną utrzymuje się 
dłużej niż zwykle, a wtedy jesteśmy 
świadkafii takiej katastrofy mrozów. ia 
ka nawiedziła Europę w 1929 roku. 

I wówczas prąd Golfstromu ogrzewa? 
aunosferę, biak wiatrów uniemożliwił 
jednak przeniesienie zapasów ciepła na 
zachód. Wypadki tak ostrych zim 

stanowią wyjątek, 
uczą nas jednak, czego należałoby się 
spodziewać, gdyby z jakiegokolwiek po- 
wodu prąd Golstromu zmienił swój kie 
runek. Dla Europy oznaczałoby to 
prawdziwy. kataklizm. Lodowce alpej- 
skie osunęłyby się daleko w niziny. Kar 
paty wysunęłbyby ponownie swe lodowe 
macki, a nawet zórv olbrzymie i środko 
wo-niemieckie oblokłyby się w biały, 


szklisty płaszcz. Prawdziwa epoka lodo 
wa zakułaby nasz kontynent w okowy 
mrozów. Skorzystałaby na tem Afryka 
Wiatry północne, brzemienne w desz 
cze, dotarłyby do Sahary i tam. gdzie 
teraz pustynne piaski w czasie samu- 
mów piekielne wyprawiają harce, 
wyrosłaby bujna flora. 
Zmiana kierunku pradu  Ciolfstromu 
zasadniczo jest nietylko możliwa, lecz 
nastąpi z pewnością w ciągu przyszłych 


epok geologicznych. gdyż obraz ziemi 
stale. choć bardzo powoli się zmiena 
Nagła zmiana mogłaby nastąpić tviko 


pod wpływem jakiegoś silnego trzęsie- 
nia ziemi. trzęsienia, którehy zmieniło 
znacznie dno morza na wielkiej prze- 
strzeni na wschód od Florvdy. Zanew- 
ne iednak dlugo jeszcze Golfstrom speł 
niać bedzie zaszczytne zadanie central 
nego ogrzewania Furopy. 


igs Girault wpadł bowiem na niestycha 
''e ekscentryczny pomysł. na jaki. mi- 
mo wszystkie swołe nowatorstwa. nie 
zdobył się dotąd „sam Antoine. A wia 
domo. że najbardziej nieoczekiwana ekś 
zentryczność zdobywa zazwyczaj 
aplauz w świecie kobiecym. 


Owym osobliwym pomysłem Gi 
rault'a jest nowość w postaci 
kolorowych loków, 

śtóre w jaskrawy sposób odcinają się 


cd reszty barwy włosów kobiecych. 
*ajczęściej ów barwny lok umieszcza 
się na samym szczycie główki. skąd 
opada filuternje na czoło. Coraz więcej 
„akich różnokolorowych główek widu- 
je się już w Parvżu. jeśli narażie nie na 
sálach balowych. czy w teatrze. to 
przynajmniej.. za szybą wystaw fryzjer 
skich. 

Najbardziej umiarkowaną „najskrom 


ujejszą* kombinacją kontrastu barw se 
śmieżno - białe loki na czarnych wło: 
sach. Kombmacja ta ustala bardziej 


'eszcze modę. stosowaną powszechnie 
w konfekcji damskiej modę czarno ~ bia 
lą. Dla tych pań które pożądałą bar- 
lzieji zdecydowanych łaskrawych efek- 
:4w. zaleca „mistrz* Girault loki trawia 
stoszielone do włosów kasztanowych. 
lki pomarańczowo-czerwone dla szaty 
„ek i loki w najrozmaitszych odcieniach 


pastelowych dla blondynek. 

Na główce silnej brunetki najpięk: 
wiej zdaniem mistrza Giirault'ta wygląda 
i takież loki srebrne lub złote. 


Bóle w żołądku. ściskanie w dalku obstrułe 
gnicie w klszkach. złe trawienie, bóle gto 
obłożony Język. bladą cerę. łatwo ust 

nać. stosując naturalną wode gorzka „Francisz. 

ka-Józela"*, biorac wieczorem przed udiniem 
stę na spoczynek pełną szklankę Zalecana preez 

Żadać drogerjach 


cje 
wy 


lekarzy w aptekach t 


Wystawienie najcenniejszych relikwij. 


w Watykanie., 


Wśród. wielkich uroczystości religii 
ivch związanych z iubileuszowym ro- 
kicm świętym, jedną z największych 
jak donosi organ Watykanu „Osserva 
tore Romano“ będzie wystawienie stvn 
uvch relikwij przechowywanych w 
„Sancta Sanctorum“, -kaplicy staro- 
dawnego pałacu papieskiego, otaczane! 
zę względu na bezcenna swą zawar” 
ość jakby aureolą mistycznego uwiel: 
bienia, W kaplicy zwane; „Sancta San 
ctorum“ może odprawiać 

mszę św. wyłącznie Papież. 
Kaplica ta znajduje słę na wzniesieniu 
do którczo się dochodzi po. schodach i 
jest zawsze zamknięta. Miejsce pod ol 
tarzem, w którem przechowywane są 
relikwie — było bez przerwy zamknię 


CZARNE PAZNO 


nie są ju 


Kosmetyka nie jst bynajmniej zdo” 
byczą let ostatnich. Kobiety od niepa” 
miętnych czasów dbały zawsze 0 to, 
aby upiększyć swój wygląd zewnętrz., 
v. Już rzymianki znały doskonale 
sztukę szminkowania się, łak się o tem 
możemy przękonać oglądając droblaz- 
gi wydobyte z gruzów Pompei. 

W ostatnich tatach stosowanie za 
biegów kosmetycznych przez kobiety 
stało się rzeczą rozumiejącą się samo 


Pożar okrętu w Antwerpji. 


Niemiecki okręt. „Schwarzenfels* 


spło ną? doszczętnie 


w Antwerpii. Szkody 


wynoszą kilkanaście milionów. 


Odbto w drukarw* Władysław 1 5typułkow skiegą 


w Łodzi Piotrkowskie IAF (Karola 2) 


Za wydawnictwo 


te od czasów Leona X. aż jeszcze 3 
lat wsiecz, to zn. przęz niema! cztery 
wicki W 1903 r. Pius X. zezwolił kik 
ku uczonym zbadać cenne relikwie i 
wówczas to odkrvto pod ołtarzem wie 
le starożytnych dokumentów i ksiąg 
olbrzymiej wprost wartości historycz” 
nej, o których istnieniu 
mikt nie wiedział. 

Ponieważ Ojciec św. nakazał w 
iych dniach przejrzenia całej zawarto 
tci „Sancta Sanctorum", istnięłe w ko: 
«ach watykańskich przypuszczenie, że 
przybywającym do Rzymu wielotysię- 
cziym rzeszom  pielerzymów. dańem 
będzie ogladać te naicennieisze relike 
wie 


)GCIE 


przez się. Przez pewien czas propono- 
wano nawet, aby zamiast pociągać 
wargi, karminem, tatuować je poprostu. 
Lakowanie paznogci nie jest równieź 
nowością. Japonki, które wprowadziły 
modele lakowania pazności są już te- 
raz trochę zacofane: w Paryżu nikt 
już nie lakieruje paznogci. Profesorowie 
Instytutu Piękności lansują obecnie no- 
wy zwyczaj: zwyczaj malowania paz- 
ności złotem i platyną, Czy ten nowy ka 
prys mody się utrzyma, 
| trudno dziś przesądzać, 
Raczej można to uważać za wątpliwe, 
| gdy się pomyśli, że naskutek rośnięcia 
paznogci warstwę złota czy platyny trze 
baby odnawiać przy każdem mani- 
cure, Fantazja ta więc byłaby bardzo 
kosztowna o wiele, — wiele droższa niż 
lakierowane które ostatnio cieszyły się 
takiem powodzeniem. 


ż modne. 


W każdym razie w chwili obecnej 
paznogcie różowe, karminowe, czarne; 
perłowe — nie są już modne. Dzisiaj 


króluje złoto i platyna. 


Podsłuchane. 


W AMERYCE. 


— Właściwie powinnaś znać Bod- 
leya, Liliano. Jest on trzecim mężem 
bvłej czwartej żony twego  drugięgo 
małżonka. 


MIŁOŚĆ I TEMPO. 

_ Na przedniem siedzeniu siedzieli on 
! oną. 

— Nie kochasz mnie więcej — rze 
kła ona. — Dlaczego tak mówisz? 

— Dawniej jechałeś zupełnie woł- 
no, najwyżej 30 kilometrów na godzi: 
nę, ponieważ nie miałeś czasu, aby pa* 
trzeć przed siebie, a dzisiaj pędzisz 2 
szybkością stu kiłometrów na godzinę. 


a W EEEE, 
odpowiadu Władysław Stynułkowyki 


Za redakcję odpowiada: Roman Furmańskt. 
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